
Depesza 
fi. Ghruszezowa 
do Willi Sfoplia

MOSKWA (PAP). Nikita 
Chruszczów przesłał do Wil
li Stopha depeszę z gratu
lacjami w związku z wy
braniem go na stanowisko 
przewodniczącego Rady Mi
nistrów Niemieckiej Repu
bliki Demokratycznej.

ZNÓW POLSCY ARCHITEKCI NAJLEPSI

Polacy budowniczymi
fragmentu nowej Wenecji?

OBECNE ZACHODNIE GRANICE POLSKI PÖWIN-

WARSZAWA (PAP). Za
ledwie parę dni temu nasi 
architekci zdobyli I nagrodę

Nowy premier Niemie 
ckiej Republiki Demo- 
kry tycznej — Willi 
Stoph. CAF

Tajfun „Wilda“
szalał Japonią
LONDYN (PAP). Nad zachod

nią i południową Japonią sza
leje nowy tajfun „Wilda”. Za
graża on ni. in. stolicy Japo
nii, Tokio, która gorączkowo 
przygotowuje się do Igrzysk 
Olimpijskich rozpoczynających 
sig 10 października. Część uizą 
d:eń sportowych w Toki0 i 
mieście Osaka została zalana 
przez wodę. Musiano włączyć 
mechaniczne pompy w celu od 
prowadzenia wody. Sportowcy 
nie megą trenować i narzeka
ją na zimno w związku z na
głym spadkiem temperatury.

Tajfun „Wilda”, który w cią 
gu 21 godzin szalał nad caią 
Japonią, z wyjątkiem jej wscho 
dnich wybrzeży, pozostawił za 
sobą straszliwe zniszczenia. We 
dług niekompletnych raportów 
policji, 30 osób poniosło śmierć, 
360 odniosło rany, a 11 zaginęło 
bez wieści. 42 tys. domów zala
ła woda, 5 tys. uległo zniszcze
niu, 64 statki rybackie zatonę
ły, a 192 jest uszkodzonych, 
część z nich uniosła na pełne 
morze wysoka fala.

Prawdziwie polską jesień
zapowiadają synoptycy Pil
WARSZAWA (PAP). Kil-! dziwą polską „złotą jesień”.

ka chłodniejszych dni przy
pomniało nam, że nadeszła 
już nie tylko kalendarzowa 
(od 21 bm.) jesień, ale że 
zbliża się zima. Synoptycy 
PIHM twierdzą jednak, że 
jeszcze będziemy mieli praw

Z ostatniej chwili
Jak donoszą ze Sztok

holmu, rząd szwedzki po
stanowił zwołać specjal
ne posiedzenie komitetu 
doradczego do spraw za
granicznych w celu omó
wienia incydentu z prze
mytem broni dla Turków 
cypryjskich na samocho
dzie należącym do od
działu szwedzkiego na 
Cyprze.

Przedstawiciel Szwecji 
w Nikozji złożyły wyrazy 
ubolewania z powodu te
go incydentu gen. Griwa- 
sowi i pełniącemu obo
wiązki ministra spraw za
granicznych Cypru Sulio- 
tu.

Spodziewana jest bowiem 
temperatura średnia nieco 
powyżej normy wieloletniej, 
zaś opady deszczu mają być 
mniejsze, niż przeciętnie w 
latach poprzednich.

Październik więc, zdaniem 
PIHM, zapowiada się na 
ogół ciepły z temperaturą 
w dzień w granicach od 15 
do 18 st., w nocy — ok. 5 
do 10 st. przy zachmurzeniu 
umiarkowanym, okresami 
niewielkim oraz wiatrach 
z kierunków południowych 
i południowo-zachodnich. Mo 
gą jednak wystąpić przy- 
gruntowe przymrozki oraz 
poranne mgły.

W pierwszej i drugiej deka
dzie miesiąca spodziewane są 
krótkotrwałe okresy chłodniej
szo z temperaturą w dzień ok. 
12 st., w nocy nawet w pobli
żu zera; pod koniec paździer
nika może nastąpić większe o- 
chłodzenie. Synoptycy przewi
dują, że w październiku będzie 
łącznie 15 * dni z temperaturą 
powyżej 13 st. w dzień i tylko 
5 dni z temperaturą poniżej 10 
st., dni z opadami — nie wię
cej, niż osiem. Taka pogoda 
byłaby więc korzystna zarów
no dla siewów jak i wykop* 
ków.

w międzynarodowym kon
kursie na projekt miastecz
ka uniwersyteckiego w Du
blinie, a już można odnoto
wać kolejny sukces Polaków 
na tym polu. Jest nim jed
na z pierwszych równorzęd
nych nagród w konkursie 
na projekt urbanistyczny za 
gospodarowania wyspy Tron 
chetlo, wchodzącej w skład 
Wenecji. Laureatami zostali 
członkowie Stowarzyszenia 
Architektów Polskich z War 
szawy inż. inż. Kalina EibI, 
Zdzisław Hryniak, Janusz 
Matyjaszkiewicz, Stanisław 
Michałowski oraz prof. Wac 
ław Ostrowski.

Jeśli praca Polaków wy
każe się największymi wa
lorami pod kątem realiza
cji projektu, będą oni pierw 
szymi w historii twórcami 
nowego fragmentu Wenecji. 

—«—

Szwedzcy żołnierze
si$ OfiZ na Cyprze 
przemycali broń 
dla Turków

NOWY JORK - NIKOZJA 
(PAP). Czwartkowy incy
dent z wykryciem przemy
tu broni dla Turków cypryj 
skich w samochodach pan
cernych szwedzkiego kon
tyngentu sił zbrojnych ONZ 
na Cyprze stworzył pewne 
napięcie w stosunkach mię
dzy rządem cypryjskim, a 
kwaterą ONZ na wyspie.

NY być; utrzymane i szanowane

Belgijscy parlamentarzyści
popierają polskie
inicjatywy rozbrojeniowe
WARSZAWA (PAP). Prze 

bywająca w Polsce na za
proszenie prezydium Sejmu 
delegacja parlamentu Kró 
lestwa Belgii z przewodni
czącym Senatu Paulem 
Struyem opuściła w piątek 
Polskę udając się w*drogę 
powrotną do Brukseli.

* * *
Przed opuszczeniem Polski 

członkowie delegacji parlamen 
tarzystów belgijskich spotkali 
się z przedstawicielami prasy 
i radia.

Dzieląc się wrażeniami z po 
bytu w Polsce — przewodni
czący delegacji senator Paul 
Struye wyraził duże uznanie 
dla wysiłków władz i narodu 
polskiego w dziele rozbudo
wy naszego kraju oraz podkre 
ślił, iż cechą charakterystycz 
ną współczesnej Polski jest 
duża dynamika rozwoju gos
podarczego, a zwłaszcza osią
gnięcia w dziedzinie przemy
słu.

Zapytany o stosunek do ini 
cjatywy rządu polskiego, zna 
nych na całym świecie pod 
nazwą planów Rapackiego i 
Gomułki przewodniczący dele 
gacji oświadczył:

Plan dezatomizacji ograni 
czonej strefy w Europie 
środkowej i wysunięty na
stępnie przez Polskę plan 
zamrożenia zbrojeń są pod 
każdym względem pożytecz 
ne i interesujące.

Paul Struye stwierdził, że 
propozycje polskie ' zawierają 
element skutecznej i wzajem 
nej kontroli. Gdyby taka 
kontrola na ograniczonym 
terytorium została wprowa
dzona w życie, byłby to 
szczęś’iwy precedens i zachęta 
do podejmowania szerszych ini 
cjatyw.

Idee zawarte w polskich pro 
pozycjach zyskują sobie co
raz szerszy krąg zwolenników. 
Szereg państw, które nie na 
leżą do bloku wschodniego,

IM IE przebrzmiało jesz nie ma na sali nikogo, 
cze międzynarodo- kto* by uważał jakąkoł- 

we echo głośnego oś- wiek zmianę w tej kwe- 
wlatłczenia deputowane- stij za możliwą lub pożą- 
go Palewskiego na temat daną. Scena ta — zda- 
granicy polsko - niemie- niem przedstawiciela bel 
ckiej, gdy kolejna kon- gijskich parlamentarzy- 
ferencja prasowa w War stów — jest wiernym o- 
s za wie z udziałem bel- brązem jednomyślnego w 
gijskich senatorów i po- tych zagadnieniach sta
siów z natury rzeczy sku nowiska całej belgijskiej 
piła się wokół stanowi- opinii publicznej, 
ska gości w7 tej samej Że tak a nie inaczej 
sprawie. odnosi się do kwestii gra

Przewodniczący sena- nic polsko *• niemieckich 
ckiej komisji spraw za- przytłaczająca większość 
granicznych, Paul Struye, ludności w krajach bło
nie ukrywał, że stanowi- ku atlantyckiego —- o 
sko oficjalnych belgij- tym wiadomo nje cd 
skich kół politycznych w dziś. Wstrzemięźliwość, 
kwestii granicy na Odrze jaką w tej materii zacha 
i Nysie różni się w pew- wują — niewątpliwie pad 
nych niuansach od zna- presją Eonu — czynniki 
n?go stanowiska de Gaul oficjalne, nie może przy 
le’a, które jest równoznacz słonic faktu, że równie 
re z bezwarunkowym uz- stanowisko pozostałych 
nr niem istniejącego sta-* sprzymierzeńców NEL 
nu rzeczy. Ale odkłada- niewiele różnj się w tej 
jac formalne uznanie gra sprawie od jednoznacz
nie polsko - niemieckich nych wypowiedzi miaro- 
do chwili podpisania trak dajnyeh polityków fran- 
t^tu pokojowego ze zje- cuskich. 
dnnezonymi Niemcami, Oświadczenie Palew- 
rde kwestionuje się w skiego wywołało — jak 
Belgii ani przez chwilę, wiadomo — w politycz- 
że istniejąca granica jest nych kołach Niemiec za- 
csfateezna. eliadnlch reakcję nieprzy

Senator Struye przyto- jazną w stosunku do Pa 
czył charakterystyczny ryża. Należy oczekiwać, 
przykład z debaty nad po że również glos belglj- 
1 i tyką zagraniczną w se- skich parlamentarzystów 
nac‘e belgijskim. Po nie przejdzie w Bonn bez 
dwóch mówcach — przed echa. Jak jednak słusz- 
stawiciełach socjaldemo- nie »odnosi część prasy 
kratów i liberałów — zachódnioniemieckiej mo 
którzy jednocześnie wy- żna się tylko dziwie 
powiadali sie za granicą zaskoczeniu, jakie polity- 
na Odrze i Nysie, przed- cy bańscy okazują w sy- 
stawlcie! prawicy (a na- tuacji, która jest i po- 
wet skrajnej prawicy) winna być im znana od 
stwierdził, że debata mi dawna, 
ja się z celem, ponieważ (w. b.)

Szef cypryjskiej gwardii ]v^fe0^iedzial0 się za ich przy 
narodowej, gen. Griwas, po Mówiąc o zagadnieniu udzia 
wiedział w czasie konferen- Niemiec zachodnich w wie
•.___ . Tv.., , .. . llostronnych siłach nuklearnychcji prasowej w Nikozji, ze,NAXO _ Paul struye stwier-

wydał rozkaz rfewizji samo- dził, że Belgia podtrzymuje 
chodów ONZ, pomimo istnie 'stanowisko w sprawie zakazu 

„ _ . . , i dysponowania przez Niemcyma porozumienia gwarantu-1 bronią atomową
jącego ich nienaruszalność, i W odpowiedzi na kolej-

mm
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ne pytanie przewodniczący 
delegacji belgijskiej podkre 
ślił, że był zaw7sze głęboko 
przekonany o konieczności 
utrz57mania granicy na Od
rze i Nysie. Jest rzeczą 
absolutnie wykluczoną, aby 
istniejący stan można było 
zmienić.

Belgijska opinia publicz
na jest jednomyślna, iż 
obecne zachodnie granice 
Polski powinny być utrzy 
manę i szanowane.

Mówiąc o stosunkach polsko
— belgijskich przewodniczący 
delegacji podkreślił potrzebę 
wzajemnych wysiłków dla po 
lepszenia znajomości życia i 
problemów obu krajów 
społeczeństwa Polski i Belgii 
Szczególnie pożyteczny w tej 
mierze jest rozwój współpracy 
kulturalnej i naukowej.

-------©-------

Kanclerz Erhard
znów 

ahkuje granice
na Odrze i Siksie

BONN (PAP) Kanclerz 
zachodnioniemiecki Ludwig 
Erhard na konferencji pra 
sowej w Bonn raz jeszcze 
oświadczył, iż NRF stoi w 
dalszym ciągu na gruncie 
granic z 3937 roku. Erhard 
zaznaczył, że zdaniem rzą
du NRF granica na Odrze
— Nysie „nie ma cliarakte 
ru ostatecznego”.

Sobota, 26 września 1964 r.

Ge^ffgłowie Korczyński, Moczar i Rola-Żvmierski 
plómmi . ' '

W drugim dniu obrad
II Kongresu l\

WARSZAWA (PAP). 25 bm. w drugim dniu obrad 
III Kongresu ZBoWiD kontynuowana była na posie
dzeniu plenarnym dyskusja nad referatem sprawo
zdawczo - programowym ustępującego Zarządu Głów-

Według komisji Warrena
Oswald zabił Kennedy’ego
WASZYNGTON (PAP). Komi

sja Warrena, powołana dla zba 
dania okoliczności zabójstwa 
prezydenta Kennedy’ego wrę
czyła w czwartek prezydento
wi Johnsonowi swój raport, któ 
ry opublikowany zostanie w 
niedzielę wieczorem.

W skład komisji, na której 
czele stał sędzia Sądu Najwyż 
szego, Carl Warren, wchodzili 
b. szef CIA, Alen Dulles, ban
kier John McCloy, senatorzy 
Russel — demokrata z Georgii 
i Cooper — republikanin z Ken 
tucky oraz kongresmeni Boggs 
— demokrata z Luizjany i 
Ford — republikanin z Michi
gan.

Komisja utworzona została 
przed 10 miesiącami i zgodnie 
z instrukcjami prezydenta John 
sona, miała „przestudiować 
wszystkie fakty i okoliczności”, 
dotyczące zamachu na prezy
denta Kennedy’ego w Dallas 
w dniu 22 listopada ub. roku 
oraz „późniejszej gwałtownej 
śmierci” Lee Oswalda, „czło
wieka oskarżonego o zabój
stwo” prezydenta f przedstawić 
swój raport.

Raport komisji liczy 100 
stron oraz szereg wykresów 
map i fotografii i poza kon
kluzjami komisji zawiera stress 
czenie zeznań setek przesłucha
nych świadków i zbadanych do 
kumentów, których "publikacja 
w późniejszym terminie wypel 
ni 20 tomów.

Jakkolwiek obrady komisji 
toczyły się przy drzwiach zam 
kniętych i w ścisłej tajemnicy, 
szereg dokumentów i zeznań 
„w niewiadomy sposób” prze
dostało się na zewnątrz i zo
stało opublikowanych w pra
sie. Zarówno skład komisji, 
jak i fakt „przecieków”, wy
raźnie obliczonych na „urobie
nie” opinii publicznej, spotka- 
ły się z krytyką w pewnych 
środowiskach, które wyrażały 
obawę, że prawdziwe kulisy za 
bójstwa Kennedy’ego nigdy nie

dzi się, komisja miała dojść 
do wniosku, że Oswald był rze

Cofamy
wskazówki zegarków
w nocy
z soboty ns niedzielę
WARSZAWA (PAP). Przypo 

minamy, że zgodnie z zarzą
dzeniem prezesa Rady Mini
strów w sprawie wprowadzę 
nia czasu letniego i zimowego 
w roku bieżącym, w nocy z so 
boty 26 bm. na niedzielę, 21 
bm. następuję jesienna zmiana 
czasu. O godzinie 2 w nocy 
wskazówki zegarów zostaną cof 
nięte na godzinę l, Tym sa
mym powrócimy do czasu środ
kowoeuropejskiego.

czywistym zabójcą Kennedy’e
go, co przez wielu było kwe
stionowane, oraz że działał sam, 
bez niczyjej pomocy i że za
mach nie był rezultatem jakie
gokolwiek spisku, czy to we
wnętrznego czy też zewnętrz
nego.

Przyjmując raport, prezydent 
Johnson podziękował sędziemu 
Warrenowi i członkom komisji 
zź7> wykonanie poleconego jej 
zatlania i wyraził przekonanie, 
iż kierowała się ona „wyłącz
nie wolą znalezienia i powie
dzenia całej prawdy o tych 
strasznych wydarzeniach.

Prezydent Johnson oświad
czył, że osobiście „jak najuważ 
niej przestudiuje raport oraz 
poleca go „uwadze wszystkich 
Amerykanów i wszystkich na
szych przyjaciół wszędzie”.

Komisja Warrena, w związku 
z wykonaniem swego zadania, 
została rozwiązana.

n e wpuścili
statków radzieckich
NOWY JORK (PAP). Departa 

ment r nu USA odmówił zgo
dy na zawinięcie kilku radziec 
kich statków rybackich do Za
toki Cape Cod, gdzie chciały 
schronić się przed huraganem 
„Gladys”.

Władze amerykańskie uzasau- 
niły swoją decyzję tym, że si
ła wiatru „nie jest zbyt wiel
ka”.

-----%-----

Projekt zmian
i ortoiiafti rosyiskiej
MOSKWA (PAP). Moskiew

skie „Izwieatia” zamieściły 
pierwszą część projektu zmian 
ortografii języka rosyjskiego. 
Projekt ten opracowała korni 
sja udoskonalenia pisowni ro
syjskiej powołana przez pre
zydium Akademii Nauk ZSRR.

SZKOLNY STATEK
INSTRUMENTALNY
Nasze szkoły morskie 

coraz więcej przywiązu 
ją uioagi do szkolenia 
praktycznego uczniów. 
Stocd konieczność wypo 
sażenia szkół w odpo
wiednie jednostki pły
wające. Gdyńska Stocz 
nia Remontowa przysto 
sowuje do celów szko
leniowych rybackie lu- 
gotrawlery. Pierwszą ta 
Icą jednostką jest sta
tek „Horyzont”, na któ 
rym już od roku chłop 
cy z Państwowej Szko
ły Morskiej w Gdyni 
uczą się nawigacji, zaz
najamiają z potrzebnym 
do tego sprzętem radio
wym i nawigacyjnym, 
takim samym, jakim po 
sługiwać się będą w 
przyszłej swej pracy na 
statkach po ukończeniu 
PSM. Obecnie stoczniow 
cy kończą przeróbkę 
następnego tro.wlera na 
statek instrumentalny. 
Będzie to m/s „Zenit” 
bliźniak „Horyzontu”, 
Przekazany on zostanie 
Państwowej Szkole Mor 
skiej u> październiku 
br. Dwa dalsze statki 
dla Szkoły Morskiej w 
Szczecinie i dla Szkoły 
Rybołówstwa Morskie
go są w trakcie adap
tacji.

Na zdjęciu: nowy sta 
tek instrumentalny „Ze 
nit” przy nabrzeżu wy 
posażeniowym Stoczni 
Remontowej to Gdyni.

nego.
Przedpołudniowym obradom 

przewodniczył Józef Ozga-Mi- 
chalski.

Dyskusja koncentrowała się 
głównie na aktualnych zagad
nieniach sytuacji międzynaro
dowej; dyskutanci omawiali 
problem niemiecki, sprawy wal 
ki o pokój, a na tym tle za
dania mas członkowskich ZBo 
WiD w ich codziennej pracy 
polityczno-wychowawczej. Wie
le miejsca poświęcono w dy
skusji udziałowi ogniw i wszy
stkich członków związku w so
cjalistycznym budownictwie kra 
ju. Mówiono także o zagadnie
niach organizacyjnych ze szcze 
gólnym uwzględnieniem opieki 
socjalnej nad członkami związ
ku i ich rodzinami.

Wicie wypowiedzi poświę 
conych było niebezpieczeń
stwu zagrażającemu spra
wie pokoju ze strony im
perializmu i zachodnionie- 
mieckiego rewizjonizmu o- 
raz wynikającej stąd po
trzebie nieustannej czujno
ści całego społeczeństwa i 
wysokiej sprawności sił ob
ronnych Polski Ludowej.

Mówił o tym m. in. gen. dyw. 
Grzegorz KORCZYŃSKI, który 
przypominając, że walka o po
kój jest naczelnym zadaniem 
ludzkości, nakreślił i zilustro
wał wieloma przykładami dzia
łalność kół imperialistycznych 
Zachodu i zachodnioniemiec- 
kich militarystów, rozwijają
cych propagandę na rzecz woj
ny oraz forsujących wyścig 
zbrojeń.

Zadaniom związku i postawie 
ideowej jego członków poświę
cił znaczną część swej wypo-« 
wiedzi gen. dyw. Mieczysław 
MOCZAR.

Kreśląc wspólny wysiłek ca
łego narodu gen. Moczar przy
pomniał, że pragnienia i dąże
nia całego społeczeństwa nie 
odDOwiadają garstce bankrutów 
politycznych jak Mikołajczyk, 
Anders i inni. Ludzie ci zdają

Odnaleziono
3 porwanych dzieci

PARYŻ (PAP). Minister
stwo spraw zagranicznych 
podało w piątek do wiado
mości, że troje dzieci fran
cuskich z Marnay, porwa
nych w poniedziałek, zosta
ło odnalezionych w pobliżu 
Bordeaux na drodze Carbon 
- Blanc. Dzieci rozpoznała 
pewna kobieta, która zaalar 
mowała natychmiast żandar 
merię. Dzieci są zdrowe i 
nic im nie dolega.

Przewidywany przebieg po
gody dla wybrzeża wschodnie
go na dzień. 26 bm.

Zachmurzenie male. R ino 
zamglenia. Temperatura od 6 
stopni rano do 20 w ciągu 
dnia. Wiatry słabe z kierun
ków południowych.

CAF — fot. Kosycarż

sobie sprawę, że czas i histo
ria są dla nich nieubłagane i 
dlatego zę wzrastającą niena
wiścią patrzą na wszystko, co 
osiąga naród polski na drodze 
socjalistycznego budownictwa. 
W swej nienawiści ludzie ci 
szukają sojuszników wśród nie
przejednanych wrogów Polski
— pogrobowców hitleryzmu.

Mówca podał szereg przykła
dów antypolskiej działalności 
reakcyjnych politykierów na 
emigracji, przypominając np., 
że w br. Anders wręczył order 
Virtuti Militari byłemu SS-ma- 
nowi — dowódcy dywizji SS —• 
„Galicja” — gen. Śzandrukowi, i 
obecnie zamieszkałemu w NRF. 
Krok ten wywołał oburzenie 
byłych oficerów polskich prze
bywających na emigracji.

Przechodząc do omówienia 
aktualnych zadań ZBoWiD, gen. 
Moczar powiedział: Obowiąz
kiem każdego członka ZBoWiD 
jest umiejętnie przekazać mło
demu pokoleniu swoje doświad 
czenia z drogi najbardziej pięk 
nej, lecz jednocześnie najbar
dziej zawiłej, jaką jest droga 
życia. A myślę, że będę wyra 
zicielem was wszystkich — je
żeli powiem, że chyba nikt in
ny nie ma tyle do powiedze
nia, co try, zbowidowcy, jeżeli 
chodzi o zawiłość naszych dróg 
życia. Zgoła inne warunki to
warzyszyły nam w życiu, 
kształtowały nas. zobowiązywa
ły, określały nasze poglądy, 
które niejednokrotnie zaciąży
ły na wielu z nas i dopiero 
czas przychodził nam na spot
kanie, pomagał nam w odszu
kaniu samego siebie. — Partii 
naszej zależy na tym, aby każ
dy obywatel czuł się w pełni 
odpowiedzialnym, za swój kraj, 
za jego pomyślny rozwój w 
świecie współczesnym — oś
wiadczył gen. Moczar. Dlatego 
też, wskazane jest, ażeby wszy 
scy członkowie naszej organi
zacji, świadomi swych celów 
uczynili wszystko, ażeby uchwa 
ly IV Zjazdu naszej partii, któ
re powędrowały pod każdą 
strzechę, stały się drogowska
zem w naszej codziennej pracy 
zawodowej i społecznej.

Powinniśmy jako organiza
cja, ciesząca się dużym auto
rytetem wśród społeczeństwa, 
organizować czyny społeczne — 
szczególnie na terenie wsi i ma 

j łych miasteczek — pomagać 
partii w poszukiwaniu i urucha 
mianiu środków własnych, któ
re by wzbogaciły nasz dochód 
narodowy.

Szereg głosów w dyskusji po
święconych było pracy organi
zacyjnej ZBoWiD oraz zobrazo* 
waniu wkładu jaki związek i 
jego członkowie wnieśli w 
dzieło gospodarczej odbudowy 
kraju. Michał ROLA-ŻYMIER
SKI, omawiając problemy osad 
nictwa wojskowego poinformo
wał, że wysunięte w tej spra
wie postulaty, zawarte w u- 
chwałach II kongresu ZBoWiD, 
zostały niemal w pełni wyko
nane. Obecnie na ziemiach za
chodnich i północnych gospo
darzy przeszło stutysięczna rze
sza osadników wojskowych, 
którzy mogą się poszczycić po
ważnymi osiągnięciami.

Przewodnictwo popołudnio
wych obrad, którym przysłu
chiwał się członek Biura Poll« 
tycznego KC PZPR — Zenon 
Kliszko, objął Jan Mazurkie
wicz — Radosław.

W dyskusji głos zabierali dzia 
łącze społeczni, przedstawiciele 
terenowych ogniw związku, re 
prezentancj różnych środowisk 
społecznych -- lekarze, ofice
rowie, dziennikarze.

Wiele miejsca poświęcono m. 
in. prawom kombatantów i b. 
więźniów hitleryzmu oraz ople 
ce nad członkami związku i ich 
rodzinami.

O godz. 19 nastąpiła przerwa 
w obradach. Wznowienie obrad
— w sobotę o godz. 10 rano.

— ®—

brytyjski
LONDYN (PAP). Królowa XV. 

Brytanii, Elżbieta II, która 
przybyła specjalnie w tym ce
lu ze swej posiadłości w Szko
cji, podpisała w piątek orędzie 
królewskie rozwiązujące parla
ment brytyjski w związku i 
wyznaczonymi na 15 paździer
nika br. wyborami powszech
nymi. Tym samym wszyscv de 
putowani Izby Gmin przestają 
być członkami parlamentu, na
tomiast ministrowie pozostają 
na swych stanowiskach.

^44185
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ŻAROWE SPRAWY

Zrzeszenie Studentów Polskich
wkracza w 15 rok działalności

W Radzie Naczelnej Zrze
szenia Studentów Polskich 
odbyła się konferencja pra
sowa, na której prezes Ra
dy Jerzy Kwiatek i wice
prezes Wiesław Klimczak 
przedstawili najważniejsze 
zamierzenia organizacji w 
nowym roku akademickim. 
Rok to jubileuszowy: zamy
ka on powojenne 20-lecie 
szkolnictwa wyższego w Pol 
see i zbiega się zarazem z 
15-leciem pracy zrzeszenia
— organizacji skupiającej 
gros młodzieży studiującej. 
Z tej okazji 10 październi
ka w Warszawie odbędzie 
się m. in. spotkanie przed
stawicieli organizacji ZSP 
szkół wyższych dla pracu
jących z kierownictwem Cen 
tralnej Rady Związków Za
wodowych, poświęcone omó 
wieniu realizacji porozumie
nia o współpracy między 
CRZZ i ZSP. Z innych więk 
szych zamierzeń, wymieńmy 
spotkanie studentów uczelni 
Wybrzeża w dniu 10 paź
dziernika na Długim Targu 
w Gdańsku, w którym wez
mą udział przedstawiciele 
władz wojewódzkich. W cza 
sie uroczystości nastąpi prze 
kazanie środowiskowej orga 
nizacji ZSP sztandaru ufun
dowanego przez społeczeń
stwo Wybrzeża. W dniach 22
— 23 października odbędą 
się w Lublinie uroczystości 
20-lecia Uniwersytetu Marii 
Curie-Skłodowskiej.

Obchody 20-lecia w śro
dowisku studenckim związa
ne będą z podsumowaniem 
dorobku szkolnictwa wyższe 
go na ziemiach zachodnich 
i północnych. W związku z 
tym w Gdańsku w maju od 
będzie się ogólnopolska kon 
ferencja poświęcona omó
wieniu wychowania morskie 
go studentów. Konferencja 
zbiegnie się z zakończeniem 
spływu kajakowego po Wiś
le oraz przeglądem studenc 
kich zespołów artystycznych 
uwzględniających w swych 
programach tematykę mor
ską. W listopadzie, w ra
mach Tygodnia Studenta, 
odbędzie się w Warszawie 
ogólnopolskie seminarium, 
poświęcone roli młodej in
teligencji w naszym, kraju. 
W marcu w Szczecinie i Zie 
lonej Górze zorganizowane 
zostaną seminaria, mające 
za temat 20-lecie szkol
nictwa, oświaty i nauki w 
RRL. W czasie wakacji od
będzie się „lato studenckie

W STOCZNI MARYNARKI WOJENNEJ

Rewelacyjna metoda
epoksydowej .ochrony przed korozją

na Pomorzu Zachodnim”. W 
Barlinku i Połczynie Zdro
ju przewidziano festyny kul 
turalne młodzieży studenc
kiej i wiejskiej.

Zgodnie z tradycją, 11 paź 
dziernika odbędzie się stu
dencka „niedziela pracy spo 
łecznej”. Tegoroczna dzia
łalność społeczna studentów 
będzie miała bardziej spe
cjalistyczny, w porównaniu 
z latami ubiegłymi, charak
ter. Będą więc grupy stu
denckie pomagały w budo
wie i remontach domów a- 
kademickich, pracach po
rządkowych i gospodarczych 
na terenie „akademików” i 
uczelni. W styczniu w sto
licy zorganizowana zostanie 
konferencja poświęcona pra 
com i czynom społecznym 
studentów, połączona z wy
stawą osiągnięć kół nauko
wych, rezultatów prac ba
dawczych itp.

O działalności ZSP w dzie
dzinie kultury pisaliśmy nie
dawno — chciałbym więc tyl 
ko stwierdzić z zadowoleniem 
iż niektóre formy tej działal
ności (np. kluby przyjaciół 
teatru, plastyki, klub „Pro mu 
siea”, Klub Dobrej Książki, 
turniej miast), wypracowane 
przez środowisko gdańskie, 
uznane zostały za wzorcowe i 
dla innych ośrodków. Warto 
jeszcze wspomnieć o projek
cie przedstawiania w Warsza
wie studenckich „najciekaw
szych spektakli roku” i po
wołaniu tu sceny pn.: „Teatr 
teatrów studenckich”. Spek
takle będą połączone z dysku
sjami na temat repertuaru. W 
Opolu przewidziany jest fe
stiwal teatrów studenckich, 
poruszających tematykę nie
miecką.
Duże znaczenie przykłada 

zrzeszenie do poprawy wa
runków bytowych i miesz
kaniowych żakowej braci. 
Zakłada się więc np. rozwój 
spółdzielni studenckich, któ 
re przejąć mają m. in. sze
reg usług w „akademikach”. 
W tym roku uległa też pew 
nej poprawie sytuacja mie
szkaniowa — „stan posiada
nia” w Domach Studenckich 
wzrósł w skali krajowej o 
3 tysiące miejsc (chluba sto 

1 licy, nowoczesny DS „Riwie 
ra”, liczący 1.200 miejsc, 
czeka już na mieszkańców). 
Dalszemu rozszerzeniu uleg
nie też akcja wynajmowa
nia kwater prywatnych dla 
studentów — w br. uzyska 
się tą drogą ok. 5 tysięcy 
miejsc (stanowi to równo
wartość 17 Domów Studenc 
kich po 300 miejsc) — wo
bec 3 tys. w roku ub.

A. K.

W Centralnym Laborato-| 
rium Stoczni Marynarki Wo 
jennej w Gdyni opracowa
na została rewelacyjna me
toda ochrony przed korozją 
urządzeń napędowych stat
ków przez pokrywanie ich 
warstwą laminatu z żywicy 
epoksydowej i włókna szkła 
nego. Metoda ta jest 5-krct 
nie tańsza i 6-krotnie szyb-

SPORT SPORT SPORT SPORT 9 SPORT SPORT

IV ELIMINACJA MOTOCROSSOWA Osslś w Gdyni

Zawarczą motory w Kamiennym Potoku

Tankowiec „Giewont“
wszedł na mieliznę

Płynący wśród gęstej mgły 
torem wodnym z Szczecina 
do Świnoujścia, tankowiec 
PLO „GIEWONT” —(16.350 
DWT) wszedł na mieliznę.

Statek nie doznał żadnych 
uszkodzeń, a sam wypadek 
usprawiedliwiają nader trud 
ne warunki nawigacyjne.

W tankach statku znajdo
wała się znikoma ilcść ła
dunku, bo zaledwie 2.200 
ton. Część tego ładunku od- 
lichtowano na „Turnię”. Sta 
tek nie wezwał pomocy w? 
ściąganiu z mielizny. Wczo
raj wieczorem miał on po
czynić próby zejścia na głę
boką wodę o własnych si
łach. (c)

-------9-------

Plan miesięczny 
już przekroczony 
Sukces 
rybaków „Dalmoru"

Możemy poinformować czytel 
ników o nowym, poważnym 
sukcesie rybaków największe
go polskiego przedsiębiorstwa 
rybackiego — „Dalmoru”, któ
rzy już 22 września wykonali 
swe miesięczne zadania połowo 
we w 100 procentach i do dnia 
wczorajszego — 25 bm. — osiąg 
nęlj 101,5 proc. planu.

We wrześniu trawlery dalmo- 
rowskie złowiły 8.365 ton ryb, 
w tym około 700 ton ryb po
nad plan, zaś ich łączne poło
wy tegoroczne wynoszą już bai 
dzo poważną ilość — 58.538 ton, 
a więc prawie jedną czwartą 
rocznego planu całego polskie 
go rybołówstwa.

Już 18 trawlerów hurtowych 
„Dalmoru” wykonało i prze
kroczyło miesięczne plany poło
wowe. Są to jednostki „Raba”, 
„Rawa”, „Rozoga”, „Bzura”, 
„Syriusz”, „wałpusza”, „Ruda
wa”, „Tanew”, „Prądnik” i in. 
Zdecydowanie przoduje załoga 
trawlera „Rozoga” z kpt. Zbig
niewem Pitkiem, która złowiła 
we wrześniu 1.321 ton ryb, wy
konując plan miesięczny w 135 
proc. (a)

sza w wykonaniu od zabez
pieczeń tradycyjnych.

Elementem szczególnie na 
rażonym na korozję chemi
czną i elektrochemiczną są 
na szybkich jednostkach pły 
wających wały śrubowe. Z 
powodu dużych obrotów i 
występujących tu drgań żad 
na z dotychczasowych po
włok zabezpieczających nie 
utrzymywała się dłużej na 
tych elementach. Zadanie to 
spełnia żywica epoksydowa
0 niezwykłej przyczepności 
do stali. Powłoki wykonane 
z tej żywicy utrzymują się 
już bez śladów zużycia w 
ciągu prawie dwóch lat.

Wyniki tych badań udo
stępnione przez wojskowych 
specjalistów ogółowi stocz
niowców mają duże znacze
nie dla poprawy właściwoś
ci eksploatowanych statków
1 obniżenia kosztów remon
tów.

•-----9-----
Z LIZBONY DO ANTWER

Pil

„Jantar już przylńlował
argentyński statek

Holownik ratowniczy Pol
skiego Ratownictwa Okręto
wego w Gdyni „Jantar” wy
konał już swoje ostatnie za
danie, polegające na przyho 
lowaniu dużego statku pa
sażerskiego bandery argen
tyńskiej (ponad 12 tys. BRT) 
„Corrientes” z Lizbony do 
Antwerpii. Obecnie nasz „ra 
townik”, którym dowodzi 
kpt. Włodzimierz * '.uciński, 
znajduje się w drodze do 
kraju.

Po dłuższej przerwie zwo 
lennicy sportu motorowego 
będą w najbliższą niedzielę 
świadkami na torze moto- 
crossowym w Kamiennym 
Potoku koło Sopotu kolej
nych interesujących zawo
dów. O godz. 12 rozpocznie 
się tu IV eliminacja moto- 
crossowych mistrzostw stre
fy północnej. W zawodach 
wezmą udział zawodnicy z 
Olsztyna, Koszalina, Bydgo
szczy i Gdańska.

Przy okazji warto przypom
nieć sytuację w mistrzostwach 
po odbytych już trzech elimi
nacjach. Otóż w punktacji ze
społowej prowadzi Olsztyn — 
105 pkt., przed Gdańskiem — 
89 pkt. Crossowcy Olsztyna: 
Kuńczyk, Lachowicz, Olędzki, 
Pranckunas i Patyczek to ze
spół, który w ub. sezonie wy
walczył wicemistrzostwo Pol
ski. Natomiast gdańscy zawod
nicy zajęli w ubiegłorocznych 
mistrzostwach III miejsce, a w 
eliminacjach strefy północnej 
I, pokonując m. in. właśnie Ol
sztyn. Czy sztuka taka uda się 
naszym crossowcom również i 
w tym roku? Aktualna forma 
naszych reprezentantów pozwa
la przypuszczać, że^ mają oni 
szanse na pokonanie w nie
dzielę Olsztyna różnicą — 8 do 
10 punktów.

Trasa niedzielnego crossu 
przebiega, jak zwykle, po 
wzgórzach otaczających o- 
środek wczasów wagono 
wych PKP w Kamiennym 
Potoku. Długość jednego 
okrążenia wynosi 1.000 m. 
Zawody odbędą się w nastę 
pujących klasach: do 125

OSTATNIE TRENINGI 
BOKSERÖV/ — 

OLIMPIJCZYKÓW
W Cetnietvie odwie

dziliśmy kadrę polskich 
bokserów - olimpijczy
ków, którzy przebywają 
teraz na końcowym krót 
kim zgrupowaniu przed 
wyjazdem do Tokio. 
Boks — obok lekkiej 
atletyki i ciężarowców 
— to dyscyplina, w któ 
rych liczymy na medale.

Na zdjęciu: trener Szy 
dlo pracuje nad szyb
kością naszego żelazne
go reprez, ntanta Tade
usza Walaska\
CAF — fot. Uklejewski

ccm, 175 ccm, powyżej 175 
ccm oraz bieg finałowy w 
klasie bezlitrażowej. Orga
nizatorami imprezy są 
MZKS Gdynia i GAMK Bu 
dowlani Gdańsk. (st)

II ligi piłkarska
Już dziś o godz. 16 w Gdy 

ni rozegrane zostanie spot
kanie piłkarskie o mistrzo
stwo II ligi pomiędzy MZKS 
Gdynia, a Górnikiem Tho- 
rez.

2 medale i 6 miefsee
przywieźli Polacy z Rzymu w 1960 r.

Któż nie chciałby oglądać 
transmisji z przebiegu walk o- 
limpijskich na stadionach To
kio na ekranach własnego te
lewizora siedząc wygodnie w 
fotelu u siebie w domu. Oczy
wiście każdy. Tę wielką okazję 
stwarza dla wszystkich kto 
jeszcze nie posiada telewizora 
— premiowana ■ sprzedaż tele
wizorów prowadzona przez 
przemysł elektroniczny i ZURiT 
w dniach 1 września — 15 paź
dziernika br. Każdy kto w tym 
czasie nabędzie telewizor miał 
będzie możność oglądania naj
większej imprezy świata.

Jako dodatkową premię dla 
nabywających telewizory od 1 
września do 15 października 
przemysł elektroniczny i ZURiT 
przy udziale naszej redakcji 
zorganizował wielki konkurs 
sportowy pod hasłem „OLIM
PIADA W DOMU”.

Wystarczy przesłać paragon 
na zakupiony telewizor do na
szej redakcji, aby wziąć udział 
w losowaniu cennych nagród. 
Szczególnie cenne premie w po 
staci najnowszych modeji ra
dioodbiorników, magnetofonów, 
adapterów itp., rozlosowane hę 
dą między tych nabywców te
lewizorów, którzy dołączą do 
paragonu prawidłowo wypełnią 
ne kupony naszego konkursu i 
prześlą je do naszej redakcji 
(kupon zamieszczamy w dniu 
dz:sieiszym).

Również wiele cennych na
gród czeka na miłośników spor 
tu, którzy nadeślą jedynie ku
pon bez paragonu pod warun
kiem wszakże, że odpowiedzą 
prawidłowo na pytania konkur 
sowę.

Dla tych, którzy śledzą infor 
macje sportowe o przygotowa
niach do Olimpiady w Tokio 
na łamach naszej gazety, odpo 
wiedzi na trzy pytania nie na
stręczą specjalnych trudności. 
Oczywiście trzeba się liczyć z 
niesnodziankami. Przyniosły je 
bowiem wszystkie Igrzyska 
Olimpijskie. Tak na przykład 
wielką niespodzianką dla wszy
stkich miłośników sportu było 
znakomite, 6 miejsce Pola
ków, jakie zajęli w nieoficjal
nej punktacji w Rzymie w ro
ku 1960.

W pierwszej dziesiątce upla
sowały się bowiem (poza Pol
ską i Rumunią) zajmujące 
stale czołowe miejsca na po
wojennych olimpiadach potęgi 
sportowe. Pierwsze miejsce 
zdobył ZSRR, wyprzedzając 
Stany Zjednoczone, Niemcy, 
Włochy, Węgry, Polskę, Japo
nię, Australię, Anglię i Ru
munię.

Nasi reprezentanci zdobyli 
wówczas 21 medali. Złote me
dale zdobyli: Kazimierz Paź
dzior w boksie, Zbigniew 
Krzyszkowiak w biegu na 3 km 
z przeszkodami, Józef Schmidt 
w trójskoku oraz Ireneusz Pa- 
liński w podnoszeniu ciężarów.

Srebrnych medali zdobyliś
my 6: Jerzy Adamski, Tadeusz 
Walasek i Zbigniew Pietrzy
kowski w boksie, Elżbieta Krze 
sińska w skoku w dal, Jarosła
wia Jóźwiakowska w skoku 
wzwyż oraz drużyna szablowa 
w składzie: Pawłowski, Za
błocki, Ochyra, Piątkowski, 
Zub i Kuszewski.

11 brązowych medali zdobyli: 
Brunon Bendig, Marian Kas
przyk, Leszek Drogosz w bok
sie, Jan Bochenek w podnosze
niu ciężarów, Teodor Kocerka 
w wioślarstwie, Danuta Wal- 
kowiak oraz dwójka Stefan Ka 
płaniak i Władysław Zieliński 
w kajakarstwie, Tadeusz Rut w 
rzucie młotem, Kazimierz Zim
ny na 5 tys. metrów i Tadeusz 
Trojanowski w zapasach oraz 
sztafeta kobieca 4 X J00 m w 
składzie: Rychterówna, Jesio-
nowska, Janiszewska, Wieczo
rek.

Jakie niespodzianki przynie
sie nam Olimpiada w Tokio? 
Kto dojdzie do listy murowa
nych faworytów na liście 
pierwszych dziesięciu państw? 
Czy Polakom uda się znaleźć 
wśród najlepszych? Na którym 
miejscu w nieoficjalnej punk
tacji znajdzie się drużyna Pol
ska i ile zdobędziemy medali?

Na rozstrzygnięcie tych pytań 
czekają wszyscy miłośnicy spor 
tu, a ze szczególnym zaintere
sowaniem uczestnicy naszego 
konkursu pod hasłem „OLIM
PIADA W DOMU”.

m

Kupon konkursowy

1) Które reprezentacje znajdą się w pierwszej 10;
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2) Miejsce Polski w ogólnej punktacji
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3) Ile medali (łącznie) zdobędzie reprezentacja Polski

: GDAŃSKIE zakłady FUTRZARSKIE |
I zawiadamiają, że z dniem 26 września br.
; ulegają likwidacji następujące numery te- 
i lefoniczne:

31-36-96, 97, 31-69-43, 31-66-32, 31-19-89
Komunikując o powyższym, Gdańskie Za
kłady Futrzarskie zawiadamiają

o otwarciu nowych numerów
Centrala tel. GZF — 31-86-34, 
Dyrektor GZF — 31-64-36. 

4326-K

DOM z sadem sprzedam. 
Starogard Gd., Mickiewi
cza 8-3. P-1534

Imię i nazwisko

Adres
3921-K

MATRYMONIALNE
WDOWA bezdzietna lat 50
miłej prezencji, spokojna, 
pozna pana do lat 60 z 
mieszkaniem. Cel matry
monialny. Oferty Biuro 
Ogł. Gdańsk pod „M-944”.

G-944

NIERUCHOMOŚCI
DOMY jednorodzinne, in
ne wolne obiekty miesz
kalne, wyłączone, działki 
z planami budowl., rozpo
czętymi budowlami poleca 
Biuro OTLEWSKI, Gdy
nia, Abrahama 29.

G-304

DZIAŁKĘ ogrodniczą 1 
ha w Rumii blisko dwor
ca sprzedam. Wiadomość: 
Rumia, Morska 8 godz. 
15—18. P-1493
GOSPODARSTWO 8 ha Z
budynkami blisko Gdań
ska pilnie sprzedam. Ce
na 130 tys. Maria Ogiela, 
wieś Jasień, pow. Gdańsk.

G-951

GOSPODARSTWO, 4 ha
łąki, 10 ha ziemi, zabudo
wanie kompletne, inwen
tarz żywy, martwy sprze
dam okazyjnie na dogod
nych warunkach lub za
mienię na domek jedno
rodzinny (własność) w po
bliżu Gdańska. Jan Hinc, 
Przyjaźń, przed Żukowem.

G-1159

KUPNO

FUTRO popielice tylko 
jasne kupię. Tel. 21-95-40.

LOKALE

ZAMIENIĘ 3 pokoje, ku
chnia Sopot na 2 pokoje, 
kuchnia Sopot i pokój 
kuchnia trójmiasto. Ofer
ta Biuro Ogł. Gdańsk pod 
„942”. G-942

MARYNARZ pływający po 
szukuje pokoju dla żony 
na okres 2—3 lat z uży
walnością kuchni (członek 
spółdzielni mieszkaniowej, 
bezdzietni). Tel. 21-45-50 od 
7—15. G-196

GOSPODARSTWO 3 ha W
tym 0,61 ha łąki, położone 
nad autostradą, zabudowa 
nia dobre w komplecie w 
pobliżu fabryka sprzedam. 
Benedykt Stiller, Bytonia, 
pow. Starogard Gd.

P-1530

POZNAŃ: dwupokojowe,
komfortowe n. b. w śród
mieściu zamienię na po
dobne w Gdyni. Oferty 
Biuro Ogł. Gdynia pod
„S-186”.______________ G-186
KAWALER poszukuje po
koju w Gdyni. Oferty 
Biuro Ogł. Gdynia pod
„S-198”.______________ G-198
ZAMIENIĘ dwa pokoje z 
kuchnią z wygodami w 
Ustce na podobne lub 
mniejsze na terenie Gdy
ni. Wiadomość: Ustka — 
telefon 607, G-171

RUMIA-Janowo Pom. lub 
inna okolica: małżeństwo
starsze, samotne (pracują
cy) poszukuje mieszkanie 
lub większego pokoju. Wa 
runki bardzo korzystne. 
Okres zamieszkania we
dług ugody. Oferty Biuro 
Ogł. Gdynia pod „Uczci
wi”. G-195
SOPOT: samodzielne po
kój, kuchnia, łazienka, no 
we budownictwo zamienię 
na większe — może być 
wspólne. — Oferty Biuro 
Ogł. Gdańsk pod „826”

G-826
POKÓJ, kuchnia n. b. za
mienię na dwa duże kuch 
nia, stare. Gdańsk, Og?r- 
na 15/19 C-3.______ ;__G-869
POZNAŃ: duże dwupoko
jowe z kuchnią, wygoda
mi, wysoki parter, kwa
terunkowe, 5 min. od 
Opery zamienię na rów
norzędne trójmiasto, stare 
budownictwo. — Oferty 
Biuro Ogł. Gdańsk pod 

.„948”. G-948

PRACA

POMOC domowa samo 
dzielna na stałe potrzeb
na. Gdańsk. Długa 62-63
m. 3. 6-1039

GOSPOSIA dochodząca U- 
miejąca dobrze gotować 
(z świadectwami) do dwój 
ga starszych ludzi potrzeb 
na. Gd.-Wrzeszcz, Chopina 
4 m. 4. G-717

ZGUBY

STRZELCZYK Eugeniusz, 
Kwidzyn, ul. Marchlew
skiego 13 zgubił legity
mację szkolną nr 37 wy
daną przez LO w Kwidzy
nie. P-1533

NAUKA

ZAKŁAD Doskonalenia Za 
wodowego w Gdańsku, ul. 
Miszewskiego zawiadamia, 
że przenosi Ośrodek Szko 
lenia Kursowego w Gdy
ni, który dotychczas znaj 
dowal się w Szkole Pod
stawowej nr 14 w Gdyni, 
ul. Władysława IV 54 
do Szkoły Podstawowej 
nr 2 w Gdyni, ul. Wolno
ści 25. Nowo zorganizo
wany Ośrodek już przyj
muje zapisy kandydatów 
na kursy czeladniczo-mi- 
strzowskie. K-4245

RÓŻNE

KONCESJONOWANY akwi 
zytor przyjmie przedsta
wicielstwo artykułów róż
nych. Sopot, tel. 51-15-65.

G-1092

SPRZEDAŻ
3U ULI pszczół sprzedam. 
Paweł Trzciałkowski, Kwi 
dzyń, ul. Graniczna 56.

SAMOCHÖD osobowy kom 
binowany „P-70” — prod. 
1958, cena 38.000 — sprze
dam. Osieczna, pow. Sta
rogard, woj. gdańskie, tel. 
nr 19. G-943
WFM nowy wygrany w 
„Jantara” sprzedam. 6.500 
zł. Oglądać po godz. 16, 
Wrzeszcz, Traugutta 17 m. 
2. G-88S
SUKNIĘ ślubną długą, 
piękną sprzedam. Gdańsk, 
Podwale ■ Staromiejskie 92
m. 2._______________ G-919
MEBLE używane, sypial
nię. gabinet i kuchnię — 
sprzedam. Gdańsk, Podwa 
le Staromiejskie 92 m. 2.
GARAŻ blaszany składa
ny, tokarnię 150 tocz. — 
sprzedam. Gdańsk, Brama 
Oliwska, Dąbrowskiego 6.

G-1022
APARAT do nurkowania 
„Ukraina” komplet 5 tys. 
zł sprzedam. Witold Po
niatowski, Puck, Nowy 
Świat 4. P-1532
SAMOCHÖD „P-70” jak 
nowy sprzedam. Staro
gard, Lubichowska 54-2.

P-1535
PIANINO krzyżowe, stan 
bardzo dobry, sprzedam. 
Sopot, Kościuszki 9-1, Pest 
ka. G-1112
STRZYKAWKI lekarskie 
zużyte, potłuczone wymię 
niamy na użytkowe za 
opłatą. Zamiejscowym za 
zaliczeniem. „Uran” urzą
dzenia, przyrządy labora
toryjne i lekarskie. War
szawa, Hoża 43, telefon 
21-39-83. K-4104

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Chłodnia Składowa w Gdańsku zatrudni natychmiast 
t kierownika działu handlowego, 1 kierownika wy
działu produkcji składowej, 1 elektryka, 3 ślusarzy- 
korserwatorów, 2 pomocników maszynisty chłodni
czego, 3 kierowców. Zgłoszenia przyjmuje referat 
personalny Chłodni Gdańsk, ul. Długa Grobla 4 a, w 
godzinach od 7 — 15. 4096-K

Chłodnia Składowa w Gdańsku zatrudni natych
miast:

— 1 technika mechanika wzgl. elektryka,
— 3 ślusarzy konserwatorów,
— 2 pomocników maszynisty chłodniczego,
— 3 kierowców,
— 2 elektryków.

Zgłoszenia przyjmuje referat personalny Chłodni — 
Gdańsk, ul. Długa Grobla 4 a w godzinach od 7—15, 
4265-If

Miejskie Przeds. Gospodarki Komunalnej w Malbor
ku zatrudni n jednego pracownika na sta
nowisko kierownika wodociągów i kanalizacji. "Wy
kształcenie wyższe lub średnie techniczne. Wynagro-.. 
dzenie wg układu zbiorowego pracy w resorcie go
spodarki komunalnej. 4248-K

OBWIESZCZENIA
IV Km. 271/64

OBWIESZCZENIE
Na podstawie art. 765 kpe zawiadamiam, że zo

stała wszczęta egzekucja przez zajęcie kutra „Gdy- 
68” wpisany w rejestrze w Izbie Morskiej w Gdyni, 
zgodnie z wnioskiem PP „Szkuner” i tyt. wyk. SP 
Puck C 226/64.
4309-K Komornik rew. IV w Gdyni

PRZETARGI I LICYTACJE
Dyrekcja Gdańskich Zakł. Teletechnicznych T-10 w 

Gdańsku - Wrzeszczu, ul. Mickiewicza 5-7 — ogłasza 
przetarg nieograniczony na wykonanie szczyp tele
technicznych do kompl. monterskich wg rysunków 
technicznych, które są do wglądu w dziale zaopa
trzenia pokój nr 9, tel. 41-10-91.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Oferty w zalakowanych kopertach należy składać 
w sekretariacie w terminie do dnia 12 października 
1964 roku.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 14 paź
dziernika 1964 roku o godz. 11.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo dowolnego wybo
ru oferenta lub unieważnienia przetargu bez poda
nia powodów. 4282-K

Dr Bogumile Koszyckiej, ordynatorowi 
Oddziału Dziecięcego Szpitaia Powiatowego 
w Sztumie, wyrazy serdecznego współczucia 
z powodu śmierci

matki
składają

4341 -K dyrekcja i pracownicy szpitala
III

Personełowi Szpitala Wojewódzkiego i AM 
w Gdańsku za opiekę w czasie choroby, 
Przychodni oraz wszystkim tym, którzy od
dali cześć Zmarłej

ś. f p.

JANINIE NEUBAUER 
serdeczne podziękowanie składa
1121-G mąi z córką
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Półwieczny „Zuber“
Słynne wody mineralne „Zu

ber” z krynickich zdrojów ist
nieją już 50 lat. Jest to woda, 
która swego czasu przysporzy
ła sławy podgórskiemu uzdro
wisku. Do tej pory „Zuber” 
jest też najpopularniejszym na
pitkiem wśród krynickich ku
racjuszy.

Rekord świata
Pilot aeroklubu w Stalowej 

Woli Stanisław Kluk pobił w 
tych dniach rekord świata lo
tu na szybowcu w tzw. zamk
niętym trójkącie 100 km.

Trasę tę pokonał on w ciągu 
55 minut przy bardzo niesprzy
jających warunkach atmosfe
rycznych.

Do „sitwy” Andrzej E. wszedł nie wiedząc na
wet kiedy. Kolega-brygadzista zaprosił go na jed
ną wódkę i zaproponował: „Będziesz co jakiś czas 
wywoził po 100 kg towaru... Nie obawiaj się, 
wszystko jest zorganizowane. Bo spółki należy i 
kierownik i komendant straży. Co najmniej pięć 
patyków na miesiąc dorobisz”.

Emerytura dla „Jasia“
Nie udała się olsztyńskiemu j 

WZGS-owi transakcja z kup-1 
nem starego statku „Jaś”, na 
którym zainstalowano pływają-! 
cą placówkę handlową. Po te- j 
gorocznym sezonie okazało się, 
że „Jaś” jest już bardzo stary 
i że nie można na nim pły
wać. W przeciwieństwie do 
bliźniaczej „Małgosi” sprawu
jącej się doskonale.

WZGS wystąpił do warszaw
skiej stoczni z wnioskiem zbu
dowania innej jednostki pły
wającej. „Jaś” poszedłby wów
czas na zasłużoną emeryturę.

■" trochę się „odkuł”, ale... 
od paru miesięcy jest już w 
innym przedsiębiorstwie. 
Awansował, jest kierowni
kiem transportu. Z „sitwą” 
zerwał. Oni też podobno 
skończyli. Co z tego? An
drzej E. nie ma spokojnego 
dnia ani godziny. Zasypia 
i budzi się z jedną myślą; 
Kiedy po niego przyjdą? 
Kiedy wykryją stare nadu
życia? Ile razy weźmie ga
zetę do ręki, szuka kroniki 
sądowej. Milicja wykrywa 
nawet świetnie zorganizo
wane, po parę lat kombi
nujące szajki. W końcu 
przyjdzie i na nich kolej. 
Wolałby, żeby się to już 
skończyło. Tylko zdaje so

bie sprawę, że grozi mu ład 
ne parę lat. Gdyby mniej?

Takich jak Andrzej E., 
jest wielu. Na śliską drogę 
przestępstwa weszli niejed
nokrotnie przypadkiem. Po 
dłuższym lub krótszym o- 
kresie chcieliby się wyco
fać. Chcieliby wrócić do 
normalnego życia. Im wła
śnie wyszedł naprzeciw de
kret amnestyjny. Artykuł 
ósmy mówi:

„Jeżeli sprawca przestęp
stwa popełnionego przed 
dniem wejścia' w życie de
kretu zgłosi się do organu po
wołanego do ścigania prze
stępstw nie później niż w cią 
gu trzech miesięcy od dnia 
wejścia w życie dekretu, u- 
jawni okoliczności czynu oraa 
osoby, które z nim współ
pracowały w dokonaniu tego 
przestępstwa, sąd po wysłu-

Piszę — redaktorze — 
„do nikąd”, ponieważ 
okazuje się, że nie ma 
instytucji, która by mo
gła to zmienić.

cję” serca, może wstyd lub I o naświetlenie tła incyden-
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TAKĄ „instytucją” może 
być wyłącznie SERCE 

CZŁOWIEKA. Nie zmieni 
sytuacji, jaką chcę panu 
opisać ani MO, bo w tym 
dwurodzinnym mieszkaniu, 
złączonym wspólną łazien
ką z w. c. nikt się nie bije 
i nie sieje zgorszenia w sen 
sie obrazy tzw. moralności. 
Ani kwaterunek, bo nikt — 
jak dotąd — nie zamierzał 
tam powiększać swego me
trażu. Ani, mimo wysiłków, 
pąn blokowy. Ani opieka 
społeczna, ani też Woj. Ko
misja Przyjaciół Starego 
Człowieka.

Wątpię też, czy sąd dopa
trzy się tam przestępczości, 
bo jej tam — w pojęciu 
suchej litery prawa — jesz
cze nie ma, jakkolwiek bez
prawie w ogólnoludzkim 
zrozumieniu dzieje się od 
dawna, zaczynając nierzad
ko od rana, tj. chwili, kie
dy córka Starego Człowieka 
wychodzi do pracy, zosta
wiając w domu 80-letnią 
matkę. Będę ją nadal nazy
wała Starym Człowiekiem. 
Nie podam też niczego wię
cej poza tym, że rzecz dzie
je się w trójmieście i będę 
usiłowała wierzyć, że ta 
bezimienność wpłynie na 
osoby zatruwające życie 
Starego Człowieka; że mo
że obudzą w sobie „instytu-

rozsądek.

aassaR®

Dora Mody „Telime
na” przedstawia kolekcją 
wzorów na sezon jesień 
no-zimowy 1964-65 rok.

Na zdjęciu: jesionka z 
grubej wełny i nakry
cie głowy z tego sa
mego materiału w ksztal 
cie męskiej czapki* _ 
CAF - jot, Matuszewski

WE wspólnym mieszka
niu od czterech lat 

mieszkają dwie rodziny. 
Pierwsza: Stary Człowiek
jego córka i wnuczek zaj
mują dwa pokoje i kuchen
kę, do której wchodzi się 
tylko przez „prawdziwą” 
kuchnię, użytkowaną przez 
drugą rodzinę. Ta składa 
się z rodziców i dwojga 
dzieci i zajmuje trzy poko
je z kuchnią. Obie rodziny 
spotykają się w hallu, w ła 
zience i w kuchni, (przez 
którą właśnie trzeba prze
chodzić). Najczęściej czyni 
to Stary Człowiek. Raz się 
go „niechcący” trochę po
pchnie, lub potrąci, raz po
wie „czego się ta stara włó
czy”, lub wyraża zdziwie
nie, że „jeszcze żyje”... Raz 
znowu rozswawolone dzieci, 
będący świadkami rodzicie! 
skich praktyk, pociągną Sta 
rego Człowieka za suknię, 
względnie wędrując za nim 
krok w krok, chichoczą i 
naśladują nie dość raźny 
chód. Innym ra,zem zajmu
je się łazienkę, nie zamy
kając drzwi, a gdy Stary 
Człowiek nie wiedząc o 
tym, sięga za klamkę szar
pie się nią, nie szczędząc 
Staremu Człowiekowi obraź 
liwych słów, nieobcych by
najmniej inteligentom. Pan 
i pani, którzy obrali sobie 
taki „styl bycia” są bowiem 
inteligentami z wyższym 
wykształceniem, przy czym, 
jeśli pani jest zdecydowanie 
przykra, to rekordy bije 
pan. Wówczas gdy był po
nad rok z dala od domu, 
życie tam było wiele ła
twiejsze. Dziś już jest i to 
24 godziny na dobę. Dodać 
warto, że pan w pracy za
wodowej wykazywał powa
gę, był zrównoważony i 
rzetelny...

W mieszkaniu jest c. o. 
Niestety, w kuchni i nie
stety praktycznie nie użyt
kowane, ponieważ o doga
daniu się nie ma tam mo
wy. Tak więc jeden pokój 
trzyosobowej rodziny jest 
zimą nie ogrzewany, w dru 
gim z kominowym przewo
dem stoi piecyk.

Ponieważ sąsiad raz i 
drugi nie proszony wchodził 
„dość energicznie” do nie- 
swoich pomieszczeń, trzy
osobowa rodzina zaczęła za
mykać się na klucz od we
wnątrz

Kiedyś na progu takich za
mykanych drzwi sąsiedzi sa 
dzali córeczkę. Czekali, żi 
ktoś raptownie je otworzy, 
wpadnie na dziecko i (nie
chcący) je skrzywdzi. Można 
by mieć wówczas przeciw 
trzyosobowej rodzinie... „rze 
czowy argument”. Takie prak 
tyki odczuwała na sobie zre 
sztą już inna, mieszkająca tu 
przed czterema laty rodzina, 

y IEDAWNO w tym miesz 
kaniu była z urzędu 

delegacja Woj. Komisji Przy 
jaćiół Starego Człowieka.

tów. Pani domu zwekslowa 
ła natychmiast rozmowę na 
...osobę córki. W chwilę po
tem wpadł do pokoju pan, 
prawdopodobnie z łazienki, 
ponieważ ubrany był nader 
niekompletnie. Zaczął „roz
mowę” od „co jest”, po 
czym zażądał przedstawio-

chaniu prokuratora, wymie
rzoną sprawcy karę termino
wego pozbawienia wolności, 
niezależnie od jej wysokości, 
złagodzi o połowę, a w wy
padkach szczególnie uzasad
nionych, na wniosek proku
ratora, może sprawcę od ka
ry pozbawienia wolności u- 
wolnić”.

TAK więc każdy może sko 
rzystać z tego wyjątko

wego aktu łaski i to bez 
względu na rozmiar oraz 
jakość przestępstwa. Żarów 
no sprawcy poważnych na
dużyć gospodarczych, recy
dywiści, chuligani, czy prze 
stępcy dewizowi, a zatem 
ci wszyscy, którzy normal
nie nie korzystają z dobro
dziejstwa amnestii, w' tym 
szczególnym wypadku mo
gą mieć o połowę złagodzo
ną karę przewidzianą za da 
ne przestępstwo, a nawet 
mogą być od kary zupeł
nie uwolnieni.

Sąd może np. uwolnić od 
kary członka zorganizowa
nej grupy przestępczej, któ
ry pełnił w niej margineso
wą funkcję, zerwał z prze
stępczością, a jego dalsze 
poczynania wskazują, że bę 
dzie uczciwie pracował.

CO trzeba zrobić, żeby sko 
rzystać z artykułu ós

mego, żeby zapewnić sobie 
nadzwyczajne złagodzenie 
kary?

Winny musi osobiście zgło 
sić się do milicji lub do pro 
kuratury i ujawnić swój 
sprzeczny z prawem czyn. 
Jeżeli nrzestęnstwo zostało 
popełnione w grupie, mogą 
pójść wszyscy współspraw
cy, mogą też zgłaszać się 
oddzielnie. Byleby każdy z 
własnej inicjatywy, a nie ze

go MO, w stosunku do żad 
nej z tych osób nie zasto
sowano aresztu tymczaso
wego. Będą odpowiadać 
przed sądem z wolnej sto
py.

Ale chyba nie wszyscy za 
interesowani zdążyli już po 
znać treść artykułu ósmego 
dekretu amnestycyjnego lub 
nie wiedzą jak go tłuma
czyć. Są zapewne i tacy, 
którzy liczą: „a może się
nie wyda?”. Takie rachuby 
są na pewno płonne. Coraz 
bardziej wzrasta sprawność 
naszych organów ścigania. 
Coraz bardziej udoskonala 
się system kontroli w sa
mym aparacie gospodar
czym. Coraz mniej prze
stępstw uchodzi więc bez
karnie. Wszyscy, którzy we 
szli w kolizję z kodeksem 
ka,rnym, a pragną wrócić 
na uczciwą drogę, mają 
jeszcze miesiąc czasu. 22 
października br. upływa ter 
min przewidziany w dekre- 
cie.

Stanislaw KRUPA

Znana śpiewaczka radziecka Halina Wiszniew
ska w rozmowie z popularną śpiewaczką opery 
La Scala, Leontyną Price podczas przyjęcia wy
danego przez Ministerstwo Kultury ZSRR w 
Pałacu Kremlowskim, w związku z pobytem 
zespołu mediolańskiego w Moskwie. CAF

Transport wodny dla niektórych dyrektorów i spedyto
rów to nowość. Tańszy od transportu kolejowego, logicz
niejszy w swej ekonomice, ale wymagający zerwania z ru
tyną, a czasem nawet organizacyjnego wysiłku.

nych mu legitymacji. Na J względu na zeznania wspól- 
uwagę komisji, by zechciał i ników, ujawnił wszystkie
się nieco dokładniej przy
odziać, ubrał się. Komisja 
dowiedziała się, że „stara 
ma dużo siły”, że „szoruje” 
i paru, zbędnych dla komi
sji, informacji na temat ro
dziny Starego Człowieka. 
Krótki jej pobyt został za
kończony słowami: „Jesteś
cie nasłane”, towarzyszyło 
temu trzaśnięcie ręką w 
stół i decyzja: „Proszę wyjść
za drzwi”.

Redaktorze! Komisja istot 
nie wyszła za drzwi. Nie są
dzi pan chyba, że została.

Mnie zaś zostaje możli
wość opisania panu tego w 
formie listu „pisanego do 
nikąd”. Bo dokąd? Niech 
pa,n pomyśli. U nas, w kra
ju, który otworzył tak sze
rokie możliwości nie tylko 
dla młodych, który widzi 
równie i starych, stwarza 
im możliwości egzystencji, 
otacza opieką, w takich sy
tuacjach jak opisuję, jest 
jakby bezradny. A chcia
łam panu dodać, że takich 
właśnie i podobnych sytua
cji jest więcej. Tylko, że 
lata nauczyły starych ludzi 
milczeć. Czy znaczy to, że 
możną ich dręczyć?

Irena PAWLINA

nieznane organom śledczym 
okoliczności przestępstwa. 
Zgłoszenie na piśmie może 
nastąpić tylko w wyjątko
wych wypadkach — np 
obłożnej choroby.

W ciągu niespełna dwóch 
miesięcy od daty ogłosze
nia amnestii do prokura
tury lub milicji zgłosiło 
się przeszło 230 osób. Pod 
względem podziału na ro 
dzaje przestępstw 148 to 
zagarnięcia mienia spo
łecznego i prywatnego, 
29 — niedopełnienie obo
wiązków służbowych, w 
tym manka — 12, itd.

Zgłosił się np. do prokura
tury pracownik przedsiębior
stwa handlowego i zeznał, że 
w okresie od 19S0 do począt
ków 19G4 r. uczestniczył w 
działaniu przestępczej grupy, 
która wspólnie przywłaszczy
ła sobie 34 tys. kg mięsa. 
W innym województwie je
den z urzędników' ujawnił, że 
wziął od podwładnych około 
40 tys. zł łapówki. W jednym 
z północnych miast kierów1 
niczka sklepu zgłosiła, że 
przywłaszczyła sobie 140 tys. 
złotych z utargu itd.

JAK oświadczył dzienni
karzom dyrektor Depar

tamentu Śledczego Proku
ratury Generalnej oraz za
stępca komendanta główne-

14 ŁOŚNA była sprawa 
* zeszłorocznego transpor 

tu importowanego pieprzu 
z Gdańska do Gdyni. Głoś
na, bo postawiła przedsię
biorstwa uczestniczące w 
tej manipulacji w zupełnie 
nowej sytuacji i wymagała 
nowych rozwiązań, np. 
transportu towaru z nabrze 
ża do magazynu drugiej 
linii, strzeżenia towaru na 
tej trasie i przeliczenia go.

Pismo nasze angażowało 
się w tę sprawę jak najbar
dziej czynnie, zachęcając 
wahających się do działania 
i szukania rozwiązań w 
trudnościach.

Stanowisko takie podzie
liła nie tylko najbardziej 
zainteresowana Żegluga 
Gdańska, ale również gdań 
ska Dyrekcja Okręgowa 
Kolei Państwowych i spędy 
torzy. Kilkumiesięczna prak 
tyka na początku września 
br. została raz jeszcze prze
dyskutowana i zaakceptowa 
na przez Komisję Komunika 
cji Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR, która przedsiębior
stwa uczestniczące w trans 
porcie towarowym między 
Gdynią a Gdańskiem zobo
wiązała do przestrzegania 
pewnych zasad.

Ustalono mianowicie, że 
wszystkie towary zgłoszone 
do przewozu między portami 
Gdańsk-Gdynia, oraz między 
tymi portami a Elblągiem 
względnie Malborkiem będą

ostatni punkt jest

Arged" nie nadąża?
iF
pÓŁ miliona pralek, 180

odkurzaczy zakupią w roku 
bieżącym mieszkańcy na
szego kraju. Co oznaczają 
te-liczby — najlepiej widać 
przy pomocy porównania z 
okresem sprzed 10 lat: w 
roku 1954 handel sprzedał 
3 tys. pralek, 1.500 lodówek 
i 6 tys. odkurzaczy.

Pod względem umaszy- 
nowienia gospodarstw do
mowych zrobiliśmy więc 
olbrzymi krok naprzód, uzy 
skując znaczne przybliżenie 
podaży zmechanizowanego 
sprzętu gospodarstwa domo 
wego do popytu. Jednakże 
do pełnego pokrycia zapo
trzebowania rynku, a zwła
szcza do pokrycia popytu 
potencjonalnego, czyli takie 
go, który by istniał, gdyby 
produkcja w tej dziedzinie 
była ilościowo większa, bar 
dziej urozmaicona pod 
względem asortymentu, bar 
dziej unowocześniona i na 
lepszym poziomie jakościo
wym — jeszcze daleko. Dla 
tego tempa rozwoju wv 
twórczości maszyn domo
wych nie będziemy hamo-

W pięciolatce X96G—1970 do
stawy maszyn domowych zo
staną zgodnie z wytycznymi 
IV Zjazdu Partii powiększone 
i wyniosą: 2,53 miliona pra
lek i pralkowirówek, 1,77 
miliona lodówek i 1,4 miliona 
odkurzaczy. Dzięki temu stan 
posiadania tych artykułów 
wyniesie w Polsce — w prze-

dażą hurtową, detaliczną i 
usługami w branży zme
chanizowanego sprzętu go
spodarstwa domowego.

„Arged”, który robił to do
tychczas — nie daje już rady. 
Jest to bowiem centrala han
dlowa, która oprócz maszyn

liczeniu na 100 gospodarstw j domowych ma w swojej gestii
domowych: G7 pralek, 29 lo
dówek i 29 odkurzaczy. Bę
dzie to już poziom wysoko 
uprzemysłowionych krajów.

Przedstawiono się, prosząc Jwać i w przyszłości

olbrzymi asortyment naczyń 
szklą, artykułów kosmetycz- 
nvch, artykułów z serii 1001 
drobiazgów, wyrobów chemicz
nych, itd. Obliczono, że — bez 
uwzględnienia części zamien
nych — „Arged” ma obecnie w 

, , , , . ,, i swojej liście towarowej około
charakterystyczne dla na- j 50 tys. pozycji, a to przekra-

i RALKI, 
rzacze

lodówki i odku 
są najbardziej

szych osiągnięć na drodze 
do „rewolucji” w kuchni i w 
domu. Ale liczą się prze
cież nie tylko one. Rocznie 
produkuje się w Polsce 160 
tys. maszyn do szycia, któ
rych już teraz ponad pół
tora miliona znajduje się w 
naszych domach. Coraz 
większa jest produkcja ku
chenek gazowych i elek
trycznych, froterek, susza
rek do włosów, piecyków 
łazienkowych, mikserów, pro 
diży i Innych urządzeń.

Nic dziwnego, że w tej 
sytuacji powstała koniecz
ność utworzenia nowego 
przedsiębiorstwa handlowe
go, które zajęłoby się sprze

cza możliwości nawet najlepiej 
zorganizowanego omnibusa.

Jak postanowiło ostatnio 
Ministerstwo Handlu We
wnętrznego, od 1 stycznia 
1965 roku rozpocznie pracę 
nowe przedsiębiorstwo ogól 
nokrajowe, które zajmie sie 
wyłącznie zmechanizo
wanym sprzętem gospodar
stwa domowego. Przedsię
biorstwo to. o nieustalonej 
jeszcze nazwie, odpowiadać 
będzie za politykę handlu 
wobec producentów tej 
branży, za ^odniesienie po
ziomu usług (naprawy i kon 
serwacja) oraz obsługi 
klientów.

przewożone statkami Żeglugi 
Gdańskiej. Żegluga ta winna 
obsługiwać wszystkie przed
siębiorstwa leżące w pobliżu 
szlaków wodnych tak w rejo
nie międzyportowym jak i 
na zapleczu portów.

Kolej na tych trasach może 
przewozić towary jedynie 
wówczas, jeśli nie zdoła ich 
przewieźć Żegluga Gdańska 
ani transport samochodowy 
PKS. Ustalono comiesięczne 
konferencje PKP, Żeglugi 
Gdańskiej, Hartwiga i Przed
siębiorstwa Spedycji Krajo
wej dla podsumowania ubie
głego okresu i ustalenia pla
nów, przy czym Przeds. Spe
dycji Krajowej winno zorga
nizować stały odbiór ładun
ków z barek i dostarczać go 
odbiorcom.
TEN

szczególnie ważny, gdyż 
stosowanie transportu wod
nego napotyka nieraz na 
trudności i dla niektórych 
przedsiębiorstw jest pretek 
stem do prób omijania Że
glugi Gdańskiej i szukania 
pomocy w transporcie kole
jowym. Jest tak zwykle, 
kiedy odbiorca towaru nie 
znajduje się w bezpośred
niej bliskości kanału i to
war trzeba dodatkowo do 
wozić samochodami.

I ta właśnie, w gruncie 
rzeczy drobna sprawa prze
słania niektórym ludziom 
całość zagadnienia. Np. ko 
ordynator gdyńskiego Hart
wiga p. Stanisław Ziarnie- 
wicz uważa, że kłopoty są 
duże, a przewozy małe. Je
śli porównamy je z milio
nowymi obrotami portów 
to istotnie przewozy są 
małe.

Ale chyba i kłopoty też 
są mimo wszystko nie 
wielkie. ^

Jeśli istotnie przewozy są 
małe, to tym bardziej spe
dytor tak poważny jak 
Hartwig nie powinien mieć 
trudności z ich przełama 
niem. Otwiera się tu wiel
kie pole dla jego zdolności 
organizatorskich i inicja
tywy.

jkj IE jest z nią zresztą źle 
** — w przewozach mię- 

dzyportowych wodą poszliś
my naprzód, mamy pierw
sze sukcesy. Są przedsię
biorstwa, które stoją dziś 
front°m do wody. W sierp
niu np. Stocznia Gdańska 
transportem wodnym otrzy
mała z Gdyni importowane 
urządzenia do produkcji 
mączki rybnej, płyty niepal 
ne, części maszyn oraz roz
maite pzęści okrętowe o 
łącznej wadze ok. 817 ton, 
gdański „Hydroster” — po
nad 20 ton drutu stalowe
go, a gdańska Fabryka 
Kwasu Siarkowego ponad 
600 ton importowanej siar
ki. Ten sa.m skarżący się 
na trudności gdyński Hart
wig w sierpniu przekazał 
barkami z Malborka do 
Gdyni ponad 1000 ton cu
kru eksportowego.

Wrzesień także nie jest gor 
szy. Stocznia Gdańska otrzy
mała z Gdyni 277 ton maszyn 
i części okrętowych, „Hydro
ster” — 40 ton drutu, gdański 
Hartwig — 2GG ton rur i wy
robów emaliowanych. Fabry
ka Kwasu Siarkowego ok. 
GOO ton siarki, zaś gdyński 
Hartwig z Malborka — 72 tony 
rur. Łącznie w sierpniu i 
pierwszej połowie września w 
transporcie międzyportowym 
z całkowitym pominięciem 
kolei przewieziono 3740 ton 
różnych towarów.

Niech nikt nie bagateli-, 
żuje tej ilości, chociaż trze- 
bą się zgodzić, że to dopie
ro początek. Trudny począ
tek — wskazujący jednak 
wyraźnie, że najgorsze jest 
już za nami. A za najgor
sze uważam — i chyba nie 
jestem w tym osamotniony 
— przezwyciężenie oporów 
ludzi, szukających albo 
własnej wygody, albo pod
świadomie broniących się 
przed jakąkolwiek zmianą 
w znanym im, wieloletnim 
toku postępowania.

A. MĘCLEWSKI

Deszcz orzechów
Z Mazur donoszą o wyjątko

wym wprost urodzaju orze
chów laskowych i żurawin. 
Dzienne zbiory sięgają dzie
siątek ton pierwszych i setek 
kilogramów drugich owoców.

Przy tym wszystkim istnieje 
jednak bardzo ważny problem, 
leśnicy zwracają się do zbie
raczy orzechów laskowych, aby 
nie łamali gałęzi leszczyny. Do 
tychczasowe obserwacje w tym 
względzie są bowiem bardzo 
ujemne.

9

Zagłada
pstrągów

Zagłada pstrągów nastąpiła w 
bieszczadzkich rzekach w wy
niku kłusowniczej akcji miej
scowych pracowników leśnych 
i turystów. Wykorzystali oni 
niski stan bieszczadzkich rzek 
i potoków i wybierali pstrągi 
dosłownie rękami.

Nie pomogła kontrakcja człon 
ków PZW, ani MO. Niektórzy 
robotnicy leśni łowili po kil
kanaście niewymiarowych pstrą 
gów dziennie, wiele przy po
mocy wędki z przynętą żywą, 
co, jak wiadomo, jest wzbro
nione.

Największe straty powstały w 
Sanie, Wołosadce i Potoku Na- 
siczańskim.

LS z „Zasłalu“
Zielonogórska fabryka „Za

stał” przystąpiła do produkcji 
pierwszych lokomotyw spalino
wych o mocy Go KM. Otrzyma
ły one kryptonim LS, co zna
czy „lokomotywa spalinowa”. 
Do 1SG5 r. „Zastał” wyproduku 
je 15 takich Jokomclyw, a 
prócz tego 20 cystern dla huty 
aluminium, 50 wózków wago
nowych i in.

ft
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I znowu w tym samym miejscu
O fatalnym dla kierów-1 Wrzeszczu* pisaliśmy już 

ców miejscu pułapce przyj niejednokrotnie, bo niejedno
Alei Wojska Polskiego we

. spływ
„Złote Liście.“
„Złote Liście” — to nazwa 

dorocznej imprezy wodniackiej 
organizowanej przez gdański 
Klub Wodny PTTK. Ta piękna, 
jesienna impreza przyciąga 
zawsze wiele amatorów tury
styki wodnej. Dlatego przeczy
tają oni z przyjemnością zapo- uauama nr rej.
wiedź, że tegoroczny spływ je LA-8099, jako jeszcze jeden

krotnie zdarzyły się tu 
właśnie wypadki drogowe. 
Tramwaj przecinający na
gle jednokierunkową jez
dnię bywa tu z reguły po
wodem awarii. Praktyka 
jest najlepszym świadec
twem, że sygnalizacyjne 
światło ustawione w linii 
drzew i w bezpośrednim 
pobliżu fatalnych torów nie 
gwarantuje bezpieczeństwa 
Dziś odnotowujemy kolej
ną kraksę Trabanta nr rej

0 bogatej
1 przygotowaniach

sienny „Złote Liście” odbędzie 
się w dniach 10—13 październi
ka rzekami Trzebiocha, Granicz 
na i Wda. Trasa spływu powie
dzie przez Jezioro Garczyńskie 
d0 Czarnej Wody.

Uczestników czekają noclegi 
w stodołach lub domkach cam
pingowych.

Zgłoszenia udziału w „Złotych 
Liściach” przyjmuje Klub Wod 
ny na Żabim Kruku oraz od
dział PTTK przy ul. Długiej do 
7 października.

rzeczowy argument, ze 
zwłaszcza dla kierowców 
spoza, terenu trójmiasta, jest 
to miejsce niebezpieczne, 
zagrażające ludzkiemu ży
ciu. Jednocześnie na margi 
nesie tego smutnego reje
stru pytamy ile będzie 
potrzeba podobnych argu
mentów, aby od teoretycz
nych dyskusji przejść do 
wprowadzenia konkretnych 
środków bezpieczeństwa te 
go odcinka? w

C! Ą w tym roku wyjąt 
kowo dorodne, kuszą 

pięknym wyglądem rozma 
itością odmian, niską w 
porównaniu z ubiegłymi la 
tami ceną. Toteż idą jak 
woda, w samym tylko 
Gdańsku w bieżącym mie 
siącu sprzedano ich ok, 
300 ton. Mowa naturalnie 
o jabłkach, o które dos 
łownie „potykamy” się co 
parę kroków. Uginają się 
pod nimi półki sklepowe, 
stragany uliczne. Gdańskie 
przedsiębiorstwo „Warzywa 
— Owoce” zorganizowało 
nawet specjalne kiermasze 
jabłek, gdzie przez cały 
dzień bez przerwy dostar-

Roboty
na moście kolejowym
# poniedziałek przesiadka
w Tczowie i Lisewie

W związku z wykonywa
niem robót na moście kole
jowym między Tczewem a 
Lisewem w dniu 29 bm. w 
godz. od 10.00 do 13.30 ruch 
podróżnych w kierunku 
Malborka i Gdańska Gł. 
odbywać się będzie z prze
siadaniem Tczewie i Li
sewie na autobusy Miejskie 
go Przedsiębiorstwa Komu
nikacyjnego.

Z uwagi na powyższe roz 
kład jazdy pociągów nr nr 
5112?, 653 i 9115 ulegnie na
stępującej zmianie:

pociąg nr 51122 relacji 
Gdańsk Gł. — Elk wyjąt
kowo w tym dniu odjedzie 
z Gdańska Gł. o godz. 10.03 
zamiast o godz. 10.33.

pociąg nr 653 relacji Mai 
bork — Gdańsk Gł. z Mal
borka odjedzie o godz. 10.14 
zamiast o godz. 9.55;

pociąg nr 9115 relacji Bra 
niewo — Gdańsk Gł. odje
dzie z Malborka zgodnie i 
rozkładem jazdy o godzinie 
12.03.

TEATRY
GD Aft SI", Tcj.tr Wielki, „Mi- 

randolina”, g. 19. SLi-OT Kamę 
rainy, „Duże jjsne”, g. 19.

KINA
GDAŃSK „Leningrad”, „Pra

wo i pięść”, poi., od 16 lat, 
g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20. „Ka
meralne”, — „Źródło trzech 
prawd”, fr., od 16 1., g. 18,20; 
„Wódz czerwonoskórych” — 
radź., od 12 1., g. 16. „Piast”, 
„Nie jedzcie stokrotek”, USA, 
Od 12 1., g. 15.30, 17.45, 20. „Dru 
karz” — „Dama kamelłowa”, 
USA — od 16 lat — godzina
16.45, 19. „Przyjaźń” „Madame
Sans Gene”, wł., od 18 1„ g. 17, 
20. „Panorama”, „Cartouche - 
zbójca”, fr., od 14 1., g. 15.45, 
18, 20.15. „Motława”, „Pojedy
nek na wyspie”, fr., od 161., g.
15.45, 13, 20.15. „Gedania” --
„Krzyżacy”, poi., od 12 lat, 
godz. 16, 19. „Wrzos” — „Tele
fon towarzyski”, USA, od 10 
lat, g. 16, 18, 20. „Włókniarz”, 
niecz. „Zorza” „Lekkoduchy 
i dziewczyna”, radź., od 12 1., 
godz. 18; „Kwiecień”, poi., od 
16 lat, godz. 20. „Kosmos” — 
„Żona dla Australijczyka”, poi. 
Od 12 I., g. 15.45, 18, 20.15.

WRZESZCZ „Znicz”, „Wilczy 
bilet”, polski, od 16 lat, godz. 
16, 13, 20. „Bajka”, „Najem
ny morderca”, wł., od 16 lat, 
godz. 10, 12.30, 15, 17.20, 20.
„Tramwajarz”, „Diabelska prze 
paść”, cz., od 14 1., godz. 16; 
„Przeminęło z wiatrem”, USA 
od 14 1., g. 18.

NOWY PORT — „1 Maja”,
„Wolne miasto”, poi., od 14 1., 
g. 16, 18, 20.

OLIWA „Delfin”, „General 
della Rovere”, wł., od 16 lat, 
g. 15.30, 18, 20.30.

SOPOT „Bałtyk”, „Więźnio
wie nocy” srg., od 16 1.. g. 15.30,
17.45, 20. „Polonia”, „Zerwany
most”, poi., od 14 1., godz. 11
13.30; „Echo”, poi., od 16 lat, 
g. 15.45, 18, 20.15..

GDYNIA „Warszawa”, „Mysz, 
która ryknęła”, ang., od 12 1., 
g. 10, 12, 14, 16, 13, 20. „Atlan
tic”, „Tajemnica złotego ru
na”, fr., od 9 1., g. 15.30; „Nie
dziele w Avr. y”, fr., od 16 lat. 
g. 17 45, 20. „Goplana*, „30 lat
śmiechu”, USA, od 12 )., godz. 
10. 12, 14. 16, 18. 20. „Fala” — 
„Ogniomistrz Kaleń”, poi., od 
16 1., g. 15.45, 18, 20.15. „Mary
narz”, „Mój drugi ożenek” poi. 
Od 16 1., g. 18, 20. „Neptun” — 
„Życie nie jest łatwe”, wł. od 
16 1., g 15 30, 13, 29.30. „Promień”
■MIUlilll' ii I 1 Iii III UH Hi
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1 „Cichy wspólnik”, ang., od 16 1, 
' g. 16, 18, 20. „Mimoza”, „Ali i 
wielbłąd”, II ser., ang., od 9 
lat, g. 12, 14; „Gdzie jest ge
nerał”, poi., od 12 1., g. 16, 18, 
20. „Klubowe”, „Matka- i cór
ka”, wł., od 18 1., g. 18, 20.15. 
„Mewa”, „Wyspa tajemnicza”, 
ang., od 12 1., g. 19. „Jagienka” 
niecz.

PRUSZCZ „Krakus”, „Wszy
stko dla psów”, ang., od 16 1., 
" 18, 20.

RUMIA „Aurora”, „Winda 
towarowa”, fr., od 16 lat — 
g. 18, 20.15.

---- ®-----RA S9M®
WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
w dniu 26 września 64 r.

SOBOTA
LOKALNE:

16.05 „U źródeł gdańskiej tra 
gedii, 16.30 „Z muzami na ty”,
17.00 Polskie zespoły i soliści, 
17.30 Przegląd aktualności Wy 
brzeża, 17.50 „Meta za pasem”,
18.00 30 min. jazzu, 18.30 Fe
lieton z dzwonkiem, 18.35 Kon 
cert życzeń z Gdańska, 20.00 
„Ekonomista pochylni”, * 20.30 
„Pożegnanie lata”.
OGÓLNOPOLSKIE:

12.15 „W której żeś ty stro
nie”, ludowa aud. .słowno-mu
zyczna, 12.35 „Urząd a czło
wiek”, 13.02 Muzyka węgier
ska, 13.20 „Kultura pilnie po
szukiwana”, 13.45 „W rytmie 
tańca i piosenki”, 14.30 „Z 
notatnika reportera”, 14.45 
„Błękitna sztafeta”, 15.00 Mu
zyka baletowa, 15.30 „Otwarta 
szkatułka”, 19.30 „Matysiako
wie”, 21.40 Gra Poznańska 
15-tka Radiowa, 22.00 Radio- 
kabaret, 23.00 Muzyka tanecz
na, 23.50 Ostatnie wiadomości,
24.00 Muzyka taneczna, 0.15 
„Kraj”, 0.45 — 2.00 c. d. mu
zyki tanecznej,

w dniu 27 września 64 r. 
NIEDZIELA * 

LOKALNE:
7.50 Muzyka polska — Szcze

cin — lok. 10.00 Audycja z cy
klu: „Ale baba i 40 rozbójni
ków”. 10.18 Kwadrans piosenek 
„Dla życia”. 11.00 „Muzyczna 
przedpołudnie”. 14.00 „Czwarta 
zmiana”. 16.00 Komunikat gier 
liczbowych. 19.30 „Pijawka”. 
22.20 Z boisk i stadionów.
OGÓLNOPOLSKIE:

8.35 „Radioproblemy”. 8.50 — 
Koncert solistów. 9.20 Felieton 
literacki. 9.30 „Radiowa piosen

ka miesiąca”. 10.30 „Wybrane 
nowele” —• „O żołnierzu tuła
czu”. 12.10 Poranek muzyki ope 
rowej. 13.10 „Zagadka historycz 
na”. 13.30 „Moskwa z melodią 
i piosenką słuchaczom pol
skim”. 15.00 Dla dzieci „Milio
nerzy na trawie” wg Paul Ber
na. 16.30 Koncert Chopinowski.
17.15 „Śpiewa Mazowsze”. 17.30 
Podwieczorek przy mikrofonie.
19.00 Rewia piosenek. 20.00 VIII 
Międzynarodowy Festiwal Mu
zyki Współczesnej „Warszaw
ska Jesień”. 21.50 Muzyka.
22.00 Ogólnopolskie wiadomo
ści sportowe. 22.40 Muzyka ta
neczna.

TELEWIZJA
na dzień 26 września 64 r.

SOBOTA
8.55 „Co tydzień niedziela”, 

film fab. prod. CSRS. 10.35 „O 
drogach uczenia się”, program 
dla nauczycieli. 17.25 „Konkurs 
5 milionów”. 18.25 „Gdziekol
wiek bądź”, program dok. hist. 
18.55 „Mówi m/t „Kastor”, film 
krótkometr. prod. polskiej. 
19.10 „Jarosław Iwaszkiewicz” 
z cyklu „Portrety”. 19.50 „Do
branoc”. 20.00 Dziennik. 20.30 — 
„Dachy”, film krótkometr. pro 
dukcji polskiej. 20.40 „Wieczor
ne rozmowy”. 21.00 „Trzeci al
bum supraphonu”, program 
rozrywkowy z Pragi Czeskiej 
22.20 Aktualności Warszawskiej 
Jesieni. 22.30 Dziennik. 22.40 — 
Kabaret Starszych Panów — 
Wieczór XIII — „Przerwa w 
podróży”.

na dzień 27 września 64 r.
NIEDZIELA

10.00 „Piękno i ruch”, pro
gram dla młodych widzów a 
Bratysławy. 11.30 Festiwal Tea
trów Lalkowych, widowisko dla 
najmłodszych widzów. 12.30 — 
„Cyklon”, film prod, kubań
skiej. 13.00 TV Kurs Rolniczy, 
temat „Uprawki przedzimowe”.
14.00 „Z filmoteki XX-lecia”
15.00 Niedzielna biesiada. 15.45
Wszechnica TV „Wyspy Morza 
Śródziemnego”. 16.15 Indywi
dualne mistrzostwa Polski na 
żużlu. 17.10 „Konkurs”, film 
prod. CSRS. 17.55 „Bez manda
tu”, teleturniej. 18.45 „Spotka
nie z poetą”, program pt. Le
on Pasternak. 19.05 „ Chwila
wspomnień — rok 1955”. 19.35
„Warszawa mniej znana”, 19.50 
Dobranoc. 20.CO Koncert zamk
nięcia VIII Międzynarodowego 
Festiwalu Muzyki Współczesnej 
„Warszawska Jesień”, 20.40 Dzień 
nik. 21.20 „Kowboj i koń”, film 
fabuł. prod. USA od lat 16.
22.15 Sportowa niedziela.

czane są nowe skrzynie
najprzedniejszego towaru.

Zresztą nie tylko jabłka 
cieszą się w tym roku po
wodzeniem. Nie możemy
narzekać na brak warzyw, 
dopisały pomidory, napraw 
dę jest wiele możliwości 
urozmaicenia posiłków, na 
sycenia organizmów potrze 
bnymi witaminami. W os
tatnim czasie ukazały się 
też bułgarskie winogrona. 
Spodziewane są również
transporty winogron z Ru 
munii i Węgier. Cena im 
portowanych z Bułgarii wy 
nosi 15 zł za 1 kg, rumuń 
skie i węgiersk5c koszto
wać będą 12 zł. Z Bułga 
rii otrzymamy też lada 
dzień pomidory, które za
stąpią kończące się rezer
wy pomidorów krajowych.

Lecz koniec września ka 
że niestety myśleć o nieu
niknionej zimie. Gdańskie 
i gdyńskie przedsiębiorstwa 
Warzywa — Owoce” za

warły na poznańskiej gieł 
dzie umowy o dostawę 
dżemów, kompotów, prze
tworów rozmaity ch, groma 
dzą i własne zapasy. W 
kopcach w Gdańsku znaj
dzie się 3 tysiące ton ziem 
niaków i 1400 ton innych 
warzyw. Przygotowuje się 
na nie kopce i magazyny, 
zakończono też przygotowa 
nia do sprzedaży ziemnia
ków na talony dla zakła
dów pracy i indywidual
nych odbiorców.

Punkty sprzedaży ziem
niaków na zimę rozpoczną 
swą działalność z począt
kiem października, mamy 
nadzieję, że w tym roku 
będzie ona znacznie spraw 
niejsza i że nie będziemy 
notować żadnych skarg na 
brak towaru czy jego ja
kość.

Jak wspomnieliśmy wszy 
stkie przygotowania do kop 
cowania warzyw są w za
sadzie zakończone, lecz w 
obu naszych przedsiębior
stwach największym obec
nie dylematem jest... sło
ma. Obie dyrekcje „Wa
rzyw — Owoców” mają po 
ważny kłopot. Na przykład 
w Gdańsku na zakopco- 
wanie 3,5 ton warzyw po
trzeba 250 ton słomy, do
tychczas przedsiębiorstwo 
zdobyło jedynie 20 ton. 
Czym zastąpić słomę? I 
nad tym zastanawiano się. 
Papier nie da ochrony, ma 
ty są drogie, koszt takich 
„okryć” znacznie podrożył 
by cenę towaru, czyli odbił 
by się na kieszeni klien
tów. Propozycje użycia w 
zastępstwie wiórów czy wa 
ty drzewnej są jedynie 
propozycjami eksperymen
talnymi. Nie wiadomo czy 
takie zastępstwo zwykłej 
słomy jest możliwe, jeszcze 
żadnych doświadczeń w 
tym zakresie nie prowadzo 
no. Jednym słowem trzeba 
koniecznie zdobyć słomę. 
Przedstawiciele przedsię-

Z rrdakrvjnej tior/ly

Koszalin dziwuje
Stoczni Gdańskie;

Chciałbym bardzo na ła
mach „Dziennika Bałtyckie 
go” wyrazić serdeczne po
dziękowanie dyrekcji Sto
czni Gdańskiej za bardzo 
życzliwe ustosunkowanie się 
do potrzeb i problemów ko
szalińskiej telewizji.

W miejscowości Gołogóra 
budujemy (DBOR) stację te
lewizyjną i mieliśmy duże 
trudności z otrzymaniem 
dźwigu nie bednego do mon 
tażu dolnych segmentów 
masztu stalowego. Zioróci- 
liśmy się icięc do Stoczni 
Gdańskiej. Spotkaliśmy się 
lam z prawdziwie obywatel 
skim zrozumieniem. W cią 
gu trzech dni otrzymaliśmy 
z Gdańska dźwig samojezd 
ny marki „Krup”, który 
szybko i sprawnie wykonał 
konieczną pracę,
dyr. DBOR w Koszalinie

mgr inż. Z. Perzyński
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do zimy

biorstw penetrują teraz 
wszystkie możliwe źródła 
w naszym województwie, 
dowiadują się o słomę w 
innych.

Życzymy powodzenia — 
w naszym własnym intere 
sie, aby w czasie dłu
gich zimowych mies:ęcy 
nie brakło w naszych skle 
pach ziemniaków i innych 
gatunków warzyw.

(Jar)
Fot. Wł. Nieżywiński

Mfäutat

Króleslwn...
za drożdże

Drożdże są różne — ja 
szukam specjalnych. W 
szale przyrządzania jesień 
nych marynat, soków i 
win, zlecono mi funkcję 
bodaj najłatwiejszą: kup
na drożdży winnych. Ry
chło jednak okazało się, 
że ten dodatek do artyku 
lu — bądź co bądź — spo 
żywczego jest zupełnie nie 
znany w sklepach spożyw 
czych. Z trudem dowie-

Wyniki współzawodnictwa
w zbiórce makulatury

W ub. roku szkolnym 
młodzież województwa gdań 
skiego zebrała ogółem 
447.205 kg makulatury, w 
tym ze szkół miejskich do 
siarczono przemysłowi
387.602 kg cennego surow 
ca, z wiejskich 59.603 kg. 
Plon zbiórki oznacza, że 
dzięki naszej młodzieży 
szkolnej zaoszczędziliśmy 
18,7 ha lasu, a stare gaze
ty. podarte książki, zbędne 
opakowania pn przeróbce 
zmienią się na 375 ton czy 
siego papieru.

A oto przodownicy prze 
prowadzonych zbiórek ma
kulatury. Wśród szkół miej 
skich prym wiedzie Zasad 
nicza Szkoła Zawodowa nr 
1 w Gdyni, w której na 
jednego ucznia przypadło 
29,27 kg makulatury, wśród 
szkół wiejskich — naj wyż 
szą przeciętną chwali się 
Szkoła Podstawo ,va w No
wym Barkoczynie (powiat 
Kościerzyna) 37 kg makula 
tury na 1 ucznia.

Najwięcej ilościowo maku 
Iatury zebrały: Szkoła Pod 
stawowa nr 6 w Starogar 
dzie (13.721 kg), Szkoła 
Podstawowa nr 33 we Wrze 
szczu (10.005 kg) i Szkoła 
Podstawowa nr 10 w So
pocie (7.851 kg). Na liście 
przodujących szkół wiej
skich znalazła się Szkoła 
Podstawowa w Redzie 
(2.660 kg) Szkoła Podsta
wowa w Straszynie (pow. 
Pruszcz Gd.), która zebrała 
1.160 kg makulatury i Szko 
ła Podstawowa w Sztuto
wie (872 kg).

Piękne rezultaty zbiórek 
makulatury to w dużej mie 
rze zasługa kierowników 
szkół oraz bezpośrednich 
opiekunów akcji. Nie spo
sób wymienić wszystkich, 
którzy zasługują na poch 
wałę lecz chcielibyśmy wy 
razić uznanie takim opie
kunom jak Halina Koncło- 
wa i Kazimierz Herman ze 
Szkoły Podstawowej nr 9 
w Sopocie, Barbara Tarpi- 
łowska i Maria Łęgowska 
ze Szkoły Podstawowej nr 
6 w Starogardzie, Aleksan

der Jasiński ze Szkoły Pod 
stawowej w Godętowie 
(pow lęborski) czy Euge
niusz Wojturski i Barbara 
Matulewicz ze Szkoły Pod 
stawowej nr 10 w Sopocie.

Gdańskie Przedsiębior
stwo Surowców Wtórnych 
oceniając trud uczniów i 
wychowawców w akcji 
zbiórkowej, ufundowało spe 
cjalne nagrody dla szkół 
wyróżnionych. Nagrody 
otrzymają uczniowie i kie
rownicy akcji zbiórkowej 
z ponfcd 70 szkół naszego 
województwa. Gratulujemy 
i życzymy jeszcze lepszych 
osiągnięć w bieżącym roku 
szkolnym. (Jar)
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Kartki obiadowe...
Kartki obiadowe znajdują 

się w „Śmiało i szczerze” na 
nazwisko K. Tomaszewski.
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Do odebrania
P. Kostuch, zam. przy ul. 

Seredyńskiego 2 m 7 w Gdań 
sku znalazł w pociągu elektry 
cznym parasol męski (dn. 
23 bm.). Właściciel może się
zgłosić po godz. 17.

działem się, że „prowa
dzą go”... drogerie?

Nie wszystkie jednak, 
nie. To bałoby za proste. 
Akurat te, w których 
trwa remanent, a więc na 
ul. Garncarskiej i Długiej 
w Gdańsku. Sprawdzić 
jednak, (a tym bardziej 
kupić) nie można, bo skle 
py zamknięte.

Handlowcy kochani! Nie 
róbcie z tego towaru re
glamentowanego, deficyto
wego i zakonspirowane
go.

Nie tylko wy lubicie 
swojskie, domowe wino. 
Zdradźcie ta iemnicę, gdzie 
można w Gdańsku kupić 
drożdże do niego potrzeb
ne? (z)

W NIEDZIELĘ...
...27 bm., w świetlicy UTSK 

w Gdańsku (ul. Długi Targ 
8/10 odbędzie się^ odczyt poświę 
eony 100 rocznicy urodzin pi
sarza ukraińskiego Mychajły 
Kociubińskiego. Początek o go 
dżinie 19,30, wstęp wolny.

NA ODPOCZYNEK 
ZA MIASTO...

„Wanoga” zaprasza na wy« 
cieczkg w nieznane, w progra 
mie zbieranie grzybów i... pie
czone kartofle. Wyjazd z Gdyni 
do Rumii, w niedzielę o godz. 
8,44, powrót o godz. 18.

„Mikołajek Nadmorski” orga 
nizuje wycieczkę kolarską na 
Woj. Zlot Turystyczny w 
Chmielnie. Zbiórka dziś, o go
dzinie 16 przed dworcem PKP 
w Gdańsku. Powrót jutro po 
południu.

„Bąbelki” zapraszają na Zlot 
Turystyczny w Chmielnie. Wy 
jazd z Gdańska Gł. do Kartui 
dziś o godz. 14,57 (peron I) po
wrót do Gdańska jutro o godz. 
18,32. Uczestnicy nie posiada« 
jący zniżek kolejowych wyku
pują do Kartuz bilety tury
styczne (zniżka 33 proc.).

ZAJĘCIA GIMNASTYKI 
WYRÓWNAWCZEJ...

..organizowane przez Wydział 
Oświaty Prezydium MRN W 
Gdańsku zostały wznowione 3 
dniem 22 bm. i odbywają się 
w środy od godz. 16,35 i w nie
dziele od godz. 13,50 na krytym 
basenie Studium Nauczycielskie 
go WF w Oliwie. Przy okazji 
informujemy, że pływania dla 
nauczycieli odbywają się na tym 
basenie w niedzielę od godz. 
15,40.

NAUKA PŁYWANIA...
...dla młodzieży ze szkół śred 

nich Gdańska odbywa się na 
basenie Studium Nauczycielskie 
go WF w Oliwie w soboty od 
godz. 20, a dla dorosłych od 
godz. 21. Naukę prowadzi Miej 
ski Ośrodek Wychowania Fi
zycznego i Szkolenia. Zapisy 
przyjmuje się na basenie W 
godz. od 19,30 do 20.

©----

la niedzielny wycieczkę do Mirachowa
Tradycyjna „polska jesień” 

jest w tym roku trochę ka
pryśna, ale można jeszcze „u- 
polować” wiele słonecznych 
dni, nadających się na niedziel 
ne wycieczki. M. in. warto 
zwiedzić zaciszne uroczyska o. 
kolie Mirachowa, w których 
znajduje się kilka rezerwatów 
roślinnych. Są to rezerwaty tor 
fowe nad jeziorami Lubygość 
i Kamiennym oraz Staniszew
skie Błoto. W pobliżu Jez. Ka
miennego warto również zoba
czyć tzw. „Diabelski kamień” 
(obwód — 17 m). Jest to naj
większy zabytkowy głaz na Po 
morzu. W Mirachowie dworek 
z XVIII w., znajdujące sie nad 
małym potokiem 1 owiane le
gendami Wzgórze Swiętooełka 
oraz zabytkową kaplicę z XVIII 
wieku.

Dojazd do tej miejscowości 
jest dogodny (autobusy PKS a 
Gdańska i Kartuz, cena biletu 
normalnego w jedną stronę 2 
Gdańska — 19,20 zł). Dojście do 
rezerwatów Lubygość i Kamień 
oe* ułatwiają drogowskazy usta

wione przy leśniczówce (ok. 
1 km za Mirachowem) oraz w 
pobliżu jez. Lubygość (ok. I 
km od leśniczówki), skąd roz
poczyna sie szlak turystyczny 
znakowany kolorem czerwonym 
(Kartuzy — Mirachowo — Ka
mienica Król.).

Przy okazji warto zasygna
lizować kartuskiemu PTTK 1 
pKKFiT, że znakowanie miej
scowego szlaku wymaga odno
wienia w 1965 roku (znaki wy
blakłe, w wielu miejscach już 
trudno dostrzegalne). Przydał 
by się też wskaźnik turystycz
ny w samym Mirachowie, * in
formujący o kierunkach marszu 
i odległościach do tych rezer
watów przyrody.

Po trudach wędrówki (po
łączonej ewentualnie z grzybo
braniem), można się pokrzepić 
dobrą kawą w miejscowym 
klubie - kawiarni GS. Znajdu
je się tu również sklep spo
żywczy.

Teks 1 zdjęcie —
mgr C. SKONKA
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